
Henryk Jabłoński przyjął
ministra W. Pahra

Omawiano współpracę polsko-austriacką
i problemy międzynarodowe

Przewodniczący Rady Państwa Henryk Jabłoński przyjął 25
bm. w Belwederze, przebywającego z oficjalną wizytą w Polsce,
ministra spraw zagranicznych Republiki Austrii — Wiłllbalda
Pahra.

W czasie rozmowy poruszono niektóre zagadnienia pomyślnie
rozwijającej się współpracy polsko-austriackiej, m. in. kultu­
ralnej i naukowo-technicznej. Przedmiotem spotkania były także

problemy międzynarodowe, zwłaszcza aalszego udziału Polski i
Austrii w utrwalaniu pokoju i bezpieczeństwa na kontynencie
europejskim.

W tym dni,p odbyła się pierwsza część polsko-austriackich roz­
mów plenarnych, które prowadzili ministrowie spraw zagranicz­
nych obu krajów. Dokończenie rozmów nastąpi 26 bm.

Wieczorem min. spraw zagranicznych Emil Wojtaszek podej­
mował obiadem min. W. Pahra i towarzyszące mu osoby.

WARSZAWA (PAP)
Na posiedzeniu Prezydium O-

bywatelskiego Komitetu Odbu­
dowy Zamku Królewskiego w

Warszawie przyjęto koncepcję
aranżacji zabytkowych pomiesz­
czeń.

Zamek Królewski

wielką galerią
dzieł J. Matejki

Podczas obrad, odbywających
się pod przewodnictwem Józefa

Kępy, zapoznano się z projek­
tem urządzenia 102 sal history­
cznych.

Wiceprzewodniczący Obywa­
telskiego Komitetu Odbudowy
Zamku prof. Stanisław Lorentz

poinformował, że dla uświetnie­
nia wnętrz przeznaczono z Mu­
zeum Narodowego m. in. 20 o-

brazów Jana Matejki, obrazują­
cych panoramę dziejów polskich.
Dzieła te umieszczone będą w

ciągu komnat — między Salą
Balową a Salą Konstytucji 3 Ma­
ja.

PROLETARIUSZE WSZYSTKICH KRAJÓW tąCZCH SiĄl

Południowa
DZIENNIK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ

KRAKÓW ■ NOWY SĄCZ a TARNÓW
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Krajowa narada sekretarzy
terenowych instancji partyjnych

Wystąpienie I sekretarza KC PZPR

Pod przewodnictwem I sekretarza KC PZPR — Edwarda Gierka od­
była się 25 bm. w Sali Kongresowej PKiN w Warszawie krajowa narada

sekretarzy terenowych instancji partyjnych — reprezentantów blisko

2,5-miliona członków i kandydatów PZPR.
W obradach, udział wzięli: Henryk Jabłoński, Piotr Jaroszewicz,

Edward Babiuch, Zdzisław Grudzień, Mieczysław Jagielski, Wojciech
Jaruzelski, Stanisław Kania, Józef Kępa, Stanisław Kowalczyk, Włady­
sław Kruczek, Stefan Olszowski, Jan Szydlak, Józef Tejchma, Kazimierz

Barcikowski, Jerzy Łukaszewicz, Tadeusz Wrzaszczyk, Alojzy Karkosz­
ka, Józef Pińkowski, Andrzej Werblan, Zdzisław Żandarowski, Zdzisław

Kurowski, Zbigniew Zieliński, kierownicy i zastępcy kierowników wy­
działów KC PZPR.

Otwierając naradę I sekretarz
KC PZPR podkreślił, iż jest ona

pierwszym tego rodzaju spotka­

niem od czasu reformy admini­
stracyjnej kraju. Podyktowała
je potrzeba omówienia zadań

XV Walny Zjazd Związku Polskich Artystów Plastyków

rozpoczął obrady

Dziś ijutropolskiej sztuki
(Obsługa własna)

261 delegatów środowisk pla­
stycznych z całego kraju roz­
poczęło wczoraj debatę nad sta
nem obecnym i kierunkami roz­
woju polskiej sztuki. W sali
Hołdu Pruskiego w Sukienni­
cach prezes krakowskiego Od­

działu ZPAP Antoni Hajdecki
uroczyście otworzył obrady XV

Walnego Zjazdu Związku Pol­
skich Artystów Plastyków. Po­
witał on serdecznie przybyłych
na Zjazd gości, a wśród nich
m. in. kierownika Wydziału
Kultury Komitetu Centralnego
PZPR Lucjana Motykę, wice­

ministrów kultury i sztuki Ta­
deusza Kaczmarka i Władysława
Loranca, sekretarza KK PZPR

Andrzeja Czyża, przedstawicie­
li -Władz partyjnych i admini­
stracyjnych województw: nowo­
sądeckiego i tarnowskiego,
przedstawicieli stowarzyszeń i
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Wspólny Konkurs NOT i „Gazety”

Najlepsza myśl techniczna
Trwają eliminacje Kon­

kursu NOT i „Gazety Po­
łudniowej” na najlepsze o-

siągnięcia myśli technicznej.
Biorą w nim udział placów-

ki naukowe i techniczne oraz

uczelnie i zakłady produk­
cyjne woj. miejskiego kra­
kowskiego, nowosądeckiego i

innych terenów należących

do obszaru działania kra­
kowskiego Oddziału Naczel­
nej Organizacji Technicznej.

(DALSZY CIĄG NA STR. 2)

pracy partyjnej wynikającej z

aktualnej sytuacji społeczno-go­
spodarczej, postanowień Komite­

tu Centralnego i planu na rok

bieżący.
— Chodzi o to — stwierdził

Edward Gierek — by zastanowić
się wspólnie nad tym, jak lepiej,
jak skuteczniej w nowych wa­
runkach urzeczywistniać cele ja­
kie wytyczyliśmy na VII Zjei-
dzie Partii. Jestem przekonany
— powiedział I sekretarz KC
PZPR — że spotkanie dzisiejsze
przyczyni się do zwiększenia e-

faktów naszej wspólnej pracy,
że wyjdziemy z tej narady
wzbogaceni o nowe doświad­
czenia, o entuzjazm, o zapal do
walki o to by cele, które zosta­
ły postawione przed całym na­
rodem były sprawnie zrealizo­
wane — tak jak być powinno.

Podstawą do dyskusji stał się
— wielokrotnie przerywany ser­
decznymi oklaskami — sali —

referat Biura Politycznego KC
PZPR, który przedstawił Ed­
ward Gierek (skrót referatu po-
dajemy na str. 3).

W dyskusji zabrało głos 20 dy­
skutantów a wśród nich I se­
kretarz KD w Nowej Hucie An­
toni Mroczka.

Uczestnicy dyskusji podkreśla­
li szeroką akceptację społeczeń­
stwa dla programu VII Zjazdu
PZPR. Najlepszym tego wyra­
zem są dotychczasowe, często
godne uznania rezultaty społecz­
no-ekonomiczne uzyskiwane
przez poszczególne wojewódz-
(DOKONCZENIE NA STR. 1)

_22Źm£TRY UNA
To przecież nasze...
W ubiegłym roku na osiedlu Widok przy pomocy mie­

szkańców wybudowana została tzw. „wioska indiańska” —

pomysłowy plac zabaw dla dzieci Miło było patrzeć na

radość naszych milusińskich. Niestety od kilku już mie­
sięcy coraz rzadziej odwiedzają ten plac dzieci. Powód?
Tuż obok prowadzone są roboty instalatorskie. Wykopano
potężny, głęboki rów — ułożono kilka rur i pozostawiono
wykop niezabezpieczony. Nic dziwnego, że rodzice w tro­
sce o swoje pociechy skwapliwie omijają „wioskę".

Co więcej, aktualnie wygląda ona jak po najeździe łow­
ców skalpów. Coraz więcej wyrwanych drewnianych bali,
które znaleźć można zarówno w wykopie jak i bardziej
odległych częściach, osiedla.

Jakoś nikt na to nie reaguje - ani mieszkańcy osie­
dla, ani tym bardziej administracje., znajdująca się kilka­
set metrów dalej. Kilkakrotnie już zwracałem uwagę gru­
pom wyrostków demonstrujących swoją siłę właśnie w

indiańskiej wiosce Odpowiedzią było pytanie — co to, pa­
na? Wydaje mi się, że nasze, wspólne^..

Z.D. (nazwisko i adres znane redakcji)

Prezydent Angoli
przybył do Polski

Na warszawskim lotnisku prezydenta powitali członkowie

najwyższych władz partyjnych i państwowych z przewodni­
czącym Rady Państwa Henrykiem Jabłońskim i prezesem Ra­

dy Ministrów — Piotrem Jaroszewiczem.
CAF — Rosiak —telefoto

Na zaproszenie przewodniczącego Rady Państwa PRL —

Henryka Jabłońskiego, wystosowane w imieniu najwyższych
władz partyjnych i państwowych PRL, przybył wczoraj do
Polski z oficjalną wizytą przyjaźni, prezydent Ludowej Re­
publiki Angoli i przewodniczący Ludowego Ruchu Wyzwole­
nia Angoli — Agostinho Neto.

Na warszawskim lotnisku Okęcie, udekorowanym flagami
PRL i Angoli prezydenta A. Neto powitali: członkowie naj­
wyższych władz partyjnych i państwowych z przewodniczą­
cym Rady Państwa Henrykiem Jabłońskim i prezesem Ra­
dy Ministrów — Piotrem Jaroszewiczem.

Przewodniczący Rady Państwa — Henryk Jabłoński wydał
w salach Pałacu Rady Ministrów obiad na cześć prezydenta
Ludowej Republiki Angoli — Agostinho Neto.

USA nie rityfikowahf ONZ-owskicli
paktów praw człowieka
ONZ-owskie pakty praw człowieka nie zostały dotychczas ra­

tyfikowane przez USA. Prezydent Carter zapowiedział dopiera
przesłanie senatowi tych dokumentów do ratyfikacji. Mimo ża
96 państw członkowskich ONZ ratyfikowało już np. konwencją
o eliminacji wszelkich form dyskryminacji rasowej. Obserwa­
torzy uważają, że przyjęcie jej przez senat USA nie będzia
łatwe. Ratyfikacja oznaczałaby bowiem postawienie w kłopotli­
wej sytuacji różnych ugrupowań, np. takich jak neonazistow­
skie organizacje, które jawnie zakładają swoje ośrodki propa­
gandowe, czy też „ku-klux-klan”,

W Ameryce nie brak głosów, iż zakaz rozpowszechniania idei
opartych na nienawiści lub wyższości rasowej byłby sprzeczny;
z „tradycjami wolności słowa”. Dlatego też oczekuje się ostrych
kontrowersji w senacie w związku z ratyfikacją paktów praw
człowieka.

blatowe forem

clrergów w Warszawie
Z udziałem ok. 500 specjalistów ze wszystkich

prawie krajów naszego kontynentu, a także z In­
dii, Japonii, Kanady, USA i państw Ameryki
Południowej rozpoczął się 25 bm. w Warszawie
XII Kongres Europejskiego Towarzystwa Badań

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Ambasador Francji
u prezydenta m. Krakowa

(Inf. wł.) Wczoraj prezydent miasta Krakowa
Jerzy Pękala przyjął ambasadora nadzwyczaj­
nego i pełnomocnego Republiki Francuskiej w

Polsce, Louisa Douge‘a, który dokonał prezenta­
cji nowo mianowanego konsula generalnego Re­
publiki Francuskiej w Krakowie. Stanowisko to

objął Marcel Roux. Prezydent miasta zapoznał
gości z podstawowymi problemami podwawels­
kiego grodu, (mh)

Ludzie pracy na cześć

Majowego Święta
♦ Kosmetyka krakowskiego dworca ♦ Warty produkcyjne
„stomilowców” ♦ Inicjatywa członków ZSMP w Gorlicach

(Inf. wł.) Pracownicy Dyrekcji Re­
jonowej Kolei Państwowych w Kra­
kowie 1-Majowe Święto czczą wzmo­
żonym wysiłkiem i aktywnością. Pod­
jęli oni zobowiązanie odnowienia ele­
wacji krakowskiego Dworca Głównego
osobowego. Przeprowadza się tutaj
także malowanie siatek, koszy, odna­
wia hole dworcowe i kasy. Całość tych
robót zakończona zostanie przed 1 ma­
jem.

Są też inicjatywy wpływające bez­
pośrednio na pracę DRKP. Do nich na­
leży zaliczyć m. in. budowę — syste­
mem gospodarczym — posterunku e-

lektroinonterskiego rewizji wagonów
osobowych. Umożliwi on niemal na­
tychmiastowe naprawy wagonów oso-

wych powracających z tras. Wartość

czynu społecznego wynosi w tym wy­
padku około 200 tys. zł. Poste'runek
przekazany zostanie 30 bm. Również

systemem gospodarczym budowana
jest myjnia taboru elektrycznego.
Przed 1 Maja przekazana zostanie tak­
że świetlica dla pracowników technicz­
nych DRKP — wartość prac społecz­
nych zamyka się w tym wypadku
kwotą około 30 tys. zł. (mik)*

Odpowiadając na apel Tarnowskich
Zakładów Azotowych, w sprawie po­
dejmowania zobowiązań produkcyj­
nych i społecznych przez zakłady ca­
łego kraju, załoga dębickich Zakładów
Opon Samochodowych „Stomil” po­
stanowiła zająć się dalszą poprawą
efektywności gospodarowania jak i pra-

(DOKONCZENIE NA STR. 2)

27 bm. Plenum
KK PZPR

W najbliższą środę 27 ■
bm. o godz. 10, w auli
Wyższej Szkoły Pedago­
gicznej przy ul. Podchorą­
żych w Krakowie odbędzie
się Plenum Komitetu Kra­
kowskiego PZPR. Tematem
obrad będzie plan zagospo­
darowania przestrzennego
województwa miejskiego
krakowskiego do roku 1990.

50-lecie Kombinatu tematem konferencji prasowej WŁ. STAROWICZ — prezes OSP w Chorągwicy

Zakłady Azotowe
- dla załogi i miasta

(INF. WŁ.) Zakłady Azotowe
w Tarnowie im. Feliksa Dzier­
żyńskiego obchodzące w tym
roku swój jubileusz 50-lecia, są

dzisiaj wielkim kombinatem che­
micznym. Produkuje on nawozy
azotowe, półprodukty do wy-

robu włókien i tworzyw synte­
tycznych. Dwunastotysięczna za­
łoga kombinatu wytwarza 140

rozmaitych produktów, które w

tym roku osiągną wartość bli­
sko 8 mld zł.
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Nieudana próba uprowadzenia samolotu
KRAKÓW (PAP)

24 bm. po południu na lotnisku

pod Krakowem dokonano nieu­
danej próby uprowadzenia sa­

molotu czarterowego PLL

„LOT”, przed odlotem z Krako­
wa do Norymbergi. Próba zo­
stała udaremniona. Sprawca Z.

J. został aresztowany.

Mieszkańcy, położonej za kra­
kowskimi rogatkami nieledwie,
Chorągwicy nieraz dawali wy­
raz społecznemu zaangażowa­
niu. Dzięki ich postawie we wsi
wiele się zmieniło. Dzisiaj żyje
się tu łatwiej, a i po pracy mo-

Strażacy
dają

przykład
innym

żna godziwie odpocząć. Inicja­
torem wszystkich poczynań jest
miejscowa jednostka Ochotniczej
Straży Pożarnej ze swym pre­
zesem Władysławem Starowi­
czem na czele. Chorągwicki pre-
(DOKONCZENiE NA STR. 2)

A. Gromyko w Indiach

Pełniący obowiązki pre­
zydenta Indii B. D. Jattl
przyjął w poniedziałek mi­
nistra spraw zagranicznych
ZSRR Andrieja Gromykę,
przebywającego w Indiach
K oficjalną wizytą na zapro­
szenie rządu tego kraju. B.
D. Jatti i A. Gromyko prze­
prowadzili przyjacielską roz­
mowę, w czasie której o-

mówili sprawy dotycząca
stosunków radziecko-indyj-
skich oraz szereg węzło­
wych problemów międzyna-
rodowych.

Rozpoczęły się równiei
rozmowy A. Gromyki z mi­
nistrem spraw zagranicznych
Indii A. B. Yajpayee.

Ponad 450 godzin
zabrało Bobowi
Hickor z San
Francisco wykona­
nie z drewnianych
wykałaczek tych

„jaskółczych
gniazd” na spróch­
niałym pniu drze­
wa. Tak wielka
cierpliwość i pra­
cowitość zostały u-

honorowane I na­
grodą na miejsco­
wym konkursie
rzeźby.

Fot. CAF — UPI

Jacht „Miranda"
dotarł do Tahiti

GDAŃSK (PAP)

Żeglarz Zbigniew Puchalski, który od kilku

miesięcy odbywa samotną podróż dookoła świa­
ta, dotarł do portu Papeete na Tahiti. Trasę z

Panamy na Tahiti samotny żeglarz pokonał w

trzech etapach Po drodze zawijał na Galapagos
i na Markizy. Obecnie w rejsie nastąpi nieco

dłuższa przerwa, podczas której kpt. Puchalski

podda swój jacht niezbędnym po długiej drodze

naprawom i zabiegom konserwacyjnym.

NASA ukrywa dowody istnienia

życia na Księżycu?
Nareszcie dowiemy się całej prawdy o małych,

zielonych ludzikach zamieszkujących Księżyc.
Tak przynajmniej twierdzą wydawcy książki
„Sekretne dokumenty: nie byliśmy sami na

Księżycu”, której ukazaniu sprzeciwiała się
(bezskutecznie) amerykańska agencja astronau-

tyczna NASA. Publikacja ma składać się z do­
kumentujących istnienie życia na Księżycu foto­
grafii, wykonanych przęz amerykańskich kosmo­
nautów. Nie znanym bliżej sposobem zdjęcia
schowane w sekretnych archiwach NASA miały
dostać się w ręce wydawców.

Raczej wątpliwe, by publikacja przekonała ko­
gokolwiek o istnieniu naszych pobratymców na

Księżycu.

Walki w Zairze

Jak podała agencja UPI,
lotnictwo zairskie używa
bomb napalmowych prze­
ciwko powstańcom w pro­
wincji Szaba.

Agencja ta poinformowała
również, że wojska zairskie
i marokańskie przeprowa­
dzają operacje pacyfikacyj-
ne przeciwko ludności tej
prowincji.

Agencja Reutera podała z

Kolwezi, powołując się na

oświadczenie oficjalnego rze­
cznika rządowego, że wojs­
ka zairskie wspomagane
przez siły marokańskie od­
zyskały w poniedziałek mia­
sto Muczacza, w prowincji
Szaba. Zajęcie miasta było
głównym zadaniem kontr­
ofensywy sił zairskich, pod­
jętej 14 bm.

\ I
Premiera filmu1

„Sam na sam“.

WARSZAWA (PAP)
Na ekrany kin wszedł 25 bm. nowy film polskiej produkcji —

„Sam na sam” reż. Andrzeja Kostenki. Jest to debiut reżyserski
tego twórcy.

„Sam na sam” jest dramatem psychologiczno-obyczajowym, u-

kazującym kształtowanie się uczuć mięazy dwojgiem ludzi. W
filmie występuje wielu znanych aktorów, spośród których role
głównych bohaterów odtwarzają Jadwiga Jankowska-Cieślak
i Piotr Fronczewski.

Rocznica rewolucji

portugalskiej

Prezydent Portugalii Ra-
malho Eanes wygłosił w po­
niedziałek w Lizbonie prze­
mówienie podczas uroczys­
tości z okazji trzeciej rocz­
nicy rewolucji portugalskiej.
Prezydent stwierdził m. in.,
że siły zbrojne „bronić bę­
dą demokracji i konstytucji
portugalskiej” i nie powinny
służyć interesom żadnej par­
tii politycznej ale całemn
narodowi. Po przemówie­
niu prezydenta na głównej
arterii Lizbony Avenida Li-
berdade (Aleja Wolności)
odbyła się parada wojskowa
i udziałem 3000 żołnierzy.
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Krajowa narada sekretarzy
terenowych instancji partyjnych
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Kanada nie liczy się w walce o „złoto” I

Izba Pamięci
w Zespole Szkól

Górniczych

Równicę 80-lecia powsta­
nia obchodzi Zespół Szkół
Zawodowych Górnictwa Od­
krywkowego im. Bolesła­
wa Bieruta w Krakowie.
W 85 rocznicę urodzin pa­
trona szkoły odbyła się u-

roczystość otwarcia Izby Pa­
mięci. Udział w niej wzięli
zaproszeni goście: syn Bieru­
ta Jan Chyliński i dwie cór­
ki Aleksandra Kania i Kry­
styna Bierut. Uczniowie
•gromadzili wiele interesują­
cych pamiątek, listów, doku­
mentów i fotografii pierw­
szego prezydenta PRL. Przy­
były do Krakowa wicemini­
ster oświaty i wychowania,
gen. dywizji Zygmunt Husz­
cza przekazał szkole Medal
Komisji Edukacji Narodo­
wej. Zasłużeni nauczyciele o-

trzymali nagrody ufundowa­
ne przez ministerstwo i ku­
ratorium krakowskie. Miłym
akcentem uroczystości, w

której wzięli także udział
sekretarz KK PZPR Henryk
Michalski i wiceprezydent
Krakowa Barbara Guzik, by­
ło wręczenie legitymacji kan­
dydackich uczniom wstępu­
jącym w szeregi PZPR, (tur)

(DOKOŃCZENIE ZE BTR, 1)
twa, gminy, zakłady pracy,
przedsiębiorstwa rolne oraa wi­
doczne w wielu dziedzinach dą­
żenie do optymalizacji efektów
ekonomicznych, poprawy jako­

ści wyrobów, obniżenia kosztów
materiałowych, do szybkiego 1

racjonalnego zagospodarowania
rezerw.

Akcentowano znaczenie szero­
kiej pracy ideowo-wyehowaw-

czej każdej organizacji partyj­
nej. Wiązać się ona musi z po­
głębianiem ideowych motywacji
działania, uzmysławianiem każ­
demu obywatelowi naszego pań­
stwa roli 1 znaczenia jego pracy.

Ogromnie ważne jest syste­
matyczne zwiększanie współu­
działu społeczeństwa w decydo­
waniu o wszystkich ważniej­
szych problemach.

Czechosłowacja czy ZSRR?
WozoraJ na mistrzostwach świata w hokeju rozegrano tylko

dwa mecze. W obu zwyciężyli
grała z RFN 7:1 (2:0, 3:0, 2:1
Rumunię 18:1 (4:0, 8:0, 6:1).

S

W

Uroczystość
Muzeum Lenina

Przemówienie E. Gierka na zakończenie narady

W
lecia
wej Rewolucji Radzieckiej,
w Muzeum Lenina odbyło
się wczoraj uroczyste wrę­
czenie legitymacji członkow­
skich i kandydackich wstę­
pującym do partii. W uro­
czystości, obok przedstawi-
eieli władz dzielnicy Śród­
mieście wzięła udział grupa
zasłużonych działaczy partyj­
nych — Władysław Kowal­
ski, uczestnik Rewolucji 1917
r., Aniela Topolnicka i Józef
Rutkiewicz. (En)

ramach obchodów 60-
Wielkiej Październiko-

SKR podsumowują
działalność

W spółdzielniach kółek rol­
niczych podsumowuje się
wyniki uzyskane w ub. roku
oraz nakreśla się plany te­
gorocznych prac. Przykła­
dem dobrze zrozumianej
pracy dla rolnictwa może

być Spółdzielnia Kółek Rol­
niczych w Czernichowie,
gdzie w ciągu roku obroty
wzrosły do ponad 40 min zł.
W tym czasie całkowicie
zlikwidowano transport poza­
rolniczy, objęto komplekso­
wą uprawą ponad 700 ha łąk
S-szereg gospodarstw indy­
widualnych. Mówiono o tym
na naradzie, w której wziął
udział m. in. prezes KZKR
Wiesław Woda, (cm)

Pamięć o przeszłości
Krakowska „Alma Mater"

tak boleśnie doświadczona
przez hitlerowców uwięzie­
niem wielu znakomitych u-

ezonych, czci pamięć profe­
sorów. Z okazji Miesiąca Pa­
mięci Narodowej odbyła się
wczoraj w UJ sesja nauko­
wa poświęcona zbrodniom
hitlerowskim w obozach kon­
centracyjnych. (Ar)

za-

Dni UJ

w Tarnobrzegu
W ubiegłym tygodniu

kończone zostały „Dni Uni­
wersytetu Jagiellońskiego’’
na ziemi tarnobrzeskiej. Były
one okazją do podsumowania
dotychczasowej współpracy,
której formy instytucjonalne
nadało porozumienie z paź­
dziernika 1976 r.

spotkania władz
kierownictwami
przemysłowych
twa i młodzieżą z tego rejo­
nu, studiującą w UJ. Zorga­
nizowana została . wystawa
„Uniwersytet Jagielloński —

przeszłość, teraźniejszość,
perspektywy”. (m.k.)

Odbyły się
uczelni z

zakładów
wojewódz-

POGODA
KRAKOWSKIE BIURO

PROGNOZ IMGW INFOR­
MUJE: SYTUACJA BARY-
CZNA: Polska południowa
jest na skraju klina wyżo­
wego. Od zachodu Europy'
zbliża się zatoka niżowa z

systemem frontów.
PROGNOZA DLA POLSKI

POŁUDNIOWEJ: Zachmu­
rzenie umiarkowane, wzra­
stające stopniowo do dużego
aż do wystąpienia miejscami
opadów deszczu. Temperatu­
ra maksymalna dniem od 10
do 13 st., minimalna nocą od
5do8st.Wiatrysłabeiu-
miarkowane przejściowo dość
silne zachodnie skręcające na

południowo-zachodnie. W Ta­
trach temperatura od —5 st.
dniem do —2
kresami opady

PROGNOZA
CYJNA NA
DOBĘ: Zachmurzenie umiar­
kowane, miejscami przelotne
opady deszczu. Temperatura
dniem nieco wyższa.

BIOMET INFORMUJE:
Sytuacja korzystna o tenden­
cji do pogarszania się w go­
dzinach wieczornych. Wi­
dzialność dobra, drogi miej­
scami śliskie.

o-st. nocą,
śniegu.

ORIENTA-
NASTĘPNĄ

*2,3, «,

i
I

Nasza dzisiejsza narada ■— stwierdził w swym wystąpieniu
I sekretarz KC PZPR — wszystkie wystąpienia w dyskusji,
stanowią dobitne potwierdzenie jedności myśli całego akty­

wu, głębokiego poczucia odpowiedzialności aa rozwój kraju, za

umocnienie partii. Są wyrazem waszego poparcia i zaufania dla
Komitetu Centralnego, dla jega polityki. Wysoko to sobie ceni­
my.

Nasza partia wiernie słoty narodowi. Jest Jego siłą przewo­
dnią w dziele wszechstronnego roawojn, budowy nowoczesności
1 potęgi socjalistycznej ojczyzny, w dziele podnomeni a na wyższy
poziom życia społeczeństwa.

W ostatnich miesiącach Komitet Centralny na trzech kolej­
nych posiedzeniach plenarnych rozpatrywał kluczowe proble­
my rozwoju społeozno-gospodaresego, polityki rolnej, pracy par­
tyjnej i państwowej oraz działalności ideowo-wychowawczej.
Uchwały V, VI i VII Plenum KC łąezy wspólna myśl prze­
wodnia. Konkretnie i w dostosowaniu do aktualnych warunków
i potrzeb wytyczają one drogę realizacji uchwał VII Zjazdu. Od
konsekwentnego urzeczywistnienia tych uchwał w polityce pań­
stwa i w pracy partyjnej zależeć będą wyniki, z jakimi przyj­
dziemy na n Krajową Konferencję Partyjną.

Kluczowe znaczenie ma zapewnienie stałego społeczno-gospo­
darczego postępu. Ten postęp decyduje o potencjale, sile i po­
zycji kraju, decyduje o poprawie warunków bytu materialnego
ludzi pracy i ich rodzin, całego społeczeństwa. Dlatego też tej
właśnie sprawie, sprawie harmonijnego rozwoju gospodarki,
poświęciliśmy tyle uwagi na dzisiejszej naradzie. Mamy za sobą
wielką pracę i poważne osiągnięcia. Ogromnym wysiłkiem ca­
łego narodu stworzyliśmy nowoczesny, szybko rosnący poten­
cjał wytwórczy.

Równie
wielkim i równie ważnym obszarem pracy partyjnej

jest działalność ideowo-wychowawcza. Powinniśmy mieć
stale świadomość nierozdzielności tych dwóch wielkich dzie­

dzin pracy partii — współzależności postępu społeczno-gospodar­
czego i pogłębiania socjalistycznej świadomości mas.

Siła nasza tkwi w jednolitym, zdyscyplinowanym działaniu.
Jako aktyw partii zdolni jesteśmy podejmować i rozwiązywać
wszystkie problemy na tyle, na ile czynimy to wespół z całą
partią, z pełnym poparciem i zaangażowaniem wszystkich jej
członków. Siła naszej partii tkwi w więzi z klasą robotniczą,
z rolnikami i inteligencją, z całym narodem.

Mamy wszelkie powody do satysfakcji z tego, czego dokona­
liśmy w realizacji uchwał VI Zjazdu. Naszą legitymacją jest
nowy, zmieniony obraz kraju, wyższy i wciąż rosnący poziom
życia narodu. Dzień dzisiejszy to walka o realizację uchwał VII
Zjazdu. Wiem, że angażujecie w tę sprawę wszystkie swoje
siły, że służycie jej całym sercem.

Praca wasza nie jest ani prosta ani łatwa, wymaga hartu
i wytrzymałości, żarliwości i pasji, konsekwencji i rozwagi. Są
w niej wielkie radości, są też troski i zmartwienia.

Imieniu Biura Politycznego i Komitetu Centralnego zwra­
cam się do was, do wszystkich PZPR-owców o podwoje­
nie wysiłków, o uczynienie wszystkiego, eo w waszej

mocy, by pomyślnie pokonując przeszkody, zapewniać naszej
ojczyźnie stały rozwój.

Rozlegają się strofy „Międzynarodówki”. Do Edwarda Gierka
podchodzą uczestnicy narady — przedstawiciele załóg zakładów
przemysłowych, gmin, wyższych uczelni Informują oni I se­
kretarza KC PZPR o osiągnięciach swych środowisk, nawiązując
do narady, dzielą się doświadczeniami pracy partyjnej, zaprasza­
ją Edwarda Gierka do złożenia wizyty w ich województwach
i gminach.

Dziś i jutro polskiej sztuki
(DOKOŃCZENIE ZB STR. 1)
związków twórczych. W imie­
niu władz miasta powitał gości
i uczestników Zjazdu prezydent
m. Krakowa Jerzy Pękala, ży­
cząc im owocnych obrad.

Odbyła się również miła u-

roczystość wręczenia medali
pamiątkowych historykom sztu­
ki, szczególnie zasłużonym dla
popularyzacji polskiej plasty­
ki. Otrzymali je m. in. Wło­
dzimierz Hodys, Mieczysław
Porębski, Andrzej Polio, Ignaoy
Trybowski i Tadeusz Chróścicki.

W godzinach południowych
Zjazd rozpoczął robocze obrady
w salach krakowskiej „Rotun­
dy”. Ustępujący prezes Zarzą­
du Głównego ZPAP Janusz
Kaczmarski złożył sprawozda­
nie z działalności ZG i Rady
Artystycznej ZPAP za okres
od kwietnia 1974 r. Po połud­
niu kontynuowano obrady w

poszczególnych sekcjach.
Podczas trzech dni zjazdo­

wych. obrad poruszonych zosta­
nie wiele problemów, żywo in­
teresujących nie tylko środowis­
ko plastyczne. Świadczy o tym

jui sam tytuł referatu progra­
mowego, który wygłoszony zo­
stanie w dniu dzisiejszym: „Ro­
la sztuk plastycznych w kształ­
towaniu i rozwoju kultury śro­
dowiska człowieka"; świadczy o

tym też szereg inicjatyw, z ja­
kimi środowisko plastyków wy­
stąpiło w okresie od ostatniego
Zjazdu, O wzrastającej — i co­
raz szerzej odczuwanej — po­
trzebie uczestnictwa artysty —

plastyka w naszym życiu co­
dziennym mówią też decyzje
najwyższych władz państwo­
wych (by wspomnieć tylko
„Program patronatu państwa
nad absolwentami wyższych u-

ezetni plastycznych" ze stycznia
1975 czy powołanie w sierpniu
tegoż roku Rady Wzornictwa
Przemysłowego). Realizacja tych
postanowień oraz dalsza popra­
wa warunków bytowych śro­
dowiska plastycznego, zwiększe­
nie liczby pracowni, galerii,
sal wystawowych — to tylko
niektóre z licznych tematów da
dyskusji na trwającym obecnie
XV Zjeździć. (mh)

Strażacy dają przykład innym
(DOKOŃCZENIE ZE STR. t)
zes jest długoletnim pracowni­
kiem Krakowskiej Fabryki Ki­
bli, a większość wolnego czasu

poświęca na działalność w swo­
jej wsi.

— Jeszcze wcale nie tak daw­
no — wspomina Władysław Sta­
rowicz — nasza Chorągwica by­
ła zapomnianą wsią, bez godzi­
wego dojazdu. Brakowało nam

świetlicy, nie mówiąc już o o-

środku zdrowia. Chociaż więk­
szość mieszkańców Chorągwicy
pracuje w Krakowie albo Wie­
liczce, sprawy wsi są im wciąż
bliskie i drogje. Dlatego też na­
sze inicjatywy padały na po­
datny grunt, a droga od pomy­
słu do realizacji była przeważ­
nie krótka, choć często wyboi­
sta i niełatwa. Ale do pracy

społecznej nikogo namawiać nie
trzeba, widać to po efektach.
Zawsze cechował nas zapał a

jednocześnie wytrwałość.
Chorągwiccy strażacy Umieli

wokół siebie skupić całą wiej­
ską społeczność. Gdyby tak po­
krótce podsumować to, czego
dokonano w ostatnich latach w

Chorągwicy to przede wszyst­
kim wymienić wypada okazały
Dom Strażaka a w nim ośro­
dek zdrowia, biblioteka, klub w

którym zapamiętale ćwiczą or­
kiestry dęte — duma chorągwi-
czan. Oczywiście jest także do­
bra droga. Porzekadło, że ape­
tyt rośnie w miarę jedzenia po­
twierdza się w Chorągwicy. Ko­
lejnym przedsięwzięciem ak­
tywnych mieszkańców wsi jest
budowa gazociągu, (t)

Najlepsza myśl techniczna
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

Znakomita większość zgło­
szonych wniosków, będących
projektami już wdrożonymi
— dotyczy poprawy jakoś­
ci produkcji, zwiększenia jej
przez oszczędności materia­
łów i surowców. Służą te­
mu nowe technologie, jak i
kroki zmierzające do elimi­
nowania kosztownego im­
portu surowców i urządzeń.

Zespół z walcowni blach
zimnych Huty im. Lenina
np. wystąpił z projektem za­
stosowania krajowego oleju
„Laminol PT” do produkcji
blach białych, zamiast oleju
importowanego. Oszczędność
w skali roku wyniesie 8 min
zł. Zespół z pionu głównego
technologa HiL przedstawił
projekt uruchomienia oraz

opanowania produkcji blach
walcowanych na zimno w

kręgach o grubości 0,50 mm,

stanowiących wsad dla lin!!
powlekania blach w Hucie
„Florian”. Południowe Za­
kłady Przemysłu Skórzane­
go w Chełmku zgłosiły no­
wą technologię produkcji
płyt styrogumowych. Fa­
bryka Maszyn Wiertniozych i
Górniczych „Glinik” opra­

cowała i wdrożyła nową
konstrukcję przepychaka
typu „Goliat”. Zespół z Ko­
palni „Siersza” konkurować
chce m. in. swoim nowym
układem dyspozycyjnego kie­
rowania i kontroli transpor­
tu kołowego w tejże kopal­
ni. Z zainteresowaniem

spotkać się powinien pro­
jekt Krakowskiego Przedsię­
biorstwa Robót Drogowych
polegający na zastosowaniu
materiałów odpadowych z

kamieniołomu przy budowie
warstwy mrozoodpornej w

nasypach oraz na podbudo­
wę autostrady Kraków —

Gliwice: także nowy spo­
sób umocnień przy wiaduk­
tach i mostach z elementów
prefabrykowanych na au­
tostradach oraz drogach
szybkiego ruchu rodem z

KPRD zasługuje na uznanie.
Do Konkursu szerszym

frontem niż poprzednio włą­
czyły się placówki naukowe
> Krakowa. Kilkanaście o-

pracowanych przez nie
wniosków z pewnością wnie­
sie nowe wartości do pro­
dukcji w zakładach i ochro­
ny naturalnego środowiska
człowieka. (ik)

Dnia 23 kwietnia 1977 r. zmarła w Krakowie

REGINA LUSTGARTENOWA
wdowa po Józefie, dr praw.

Uroczystości pogrzebowe odbędą się w czwartek
28 kwietnia o godz. 14 na cmentarzu Rakowickim —

o czym z żalem zawiadamia
CÓRKA 1 I RODZINĄ

Uprasza się o nieskładanłe kondoleneji.

1. ZSRR 8:0 50:8
2. Szwecja 8:0 24:5
3. CSRS 6:0 33:7
4. USA 3:3 11:9
5. Kanada 2:4 7:16
6. RFN 1:7 7:29
7. Finlandia 0:6 10:27
8. Rumunia 0:8 5:46*

Mamy wprawdzie za sobą do­
piero 4 niepełne kolejki hoke­
jowych mistrzostw świata, ale
już po tych pierwszych spotka­
niach można pokusić się o

wskazanie faworytów i outside­
rów. Wszystko wskazuje na to,
że walka o pierwszą lokatę ro­
zegra się między aktualnym
mistrzem świata — CZECHO-

faworyci, najpierw Szwecja wy-
i, a wieczorem ZSRR rozgromił

SŁOWACJĄ a drużyną ZSRR.
Czechosłowacy nie ujawnili je­
szcze w pełni wszystkich swoich
atutów, ale w pojedynku choć­
by z Finlandią pokazali wysoką
klasę. Do drużyny powrócił kon­
tuzjowany tuż przed mistrzo­
stwami, świetny skrzydłowy
MARTINEC.

Błyskotliwe zwycięstwa od­
nosi do tej pory drużyna ra­
dziecka. Znowu wielką formę
odzyskał JAKUSZEW, nadal
świetni są kapitan zespołu MI­
CHAIŁÓW, PIETROW, imponu­
je szybkością BALDERIS, a w

bramce jak zawsze niezawodny
jest TRETIAK. W zwycięskim
meczu z Kanadą drużyna Kuła-

gina pokazała wiele znakomi­
tych zagrań i co równie ważne
— grała niezwykle skutecznie.

Po pierwszych meczach wie­
my już, że w walce o „złoto"
nie będzie liczyć się KANADA,
Zespół „Klonowego Liścia", w

którym gra tylko dwóch zawo­
dników — uczestników Pucharu
Kanady — sprawia na razie ol­
brzymi zawód. Słabo spisują się
bramkarze, Kanadyjczycy po­
pełniają mnóstwo. błędów w o-

bronie, co widoczne było zwła­
szcza w meczu z ZSRR. Niespo­
dziankę in plus sprawiają na

razie SZWEDZI. Ten młody ze­
spół—grawnimaż8debiu­
tantów — wygrał pewnie z Ka­
nadą i Finlandią, drużyna do­
brze realizuje założenia takty­
czne. „Trzy Korony" mogą spła­
tać niespodziankę faworytom.

Za 5 dni pojedynek z Danią

Uwaga na Simonsena!

Ludzie pracy na cześć

Majowego Święta
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
caml społecznymi przy rozbudo­
wie zakładowej bazy socjalnej.

„Stomil” zwiększy m. in. do
200 tys. sztuk rocznie antyim­
portową produkcję dętek do
„fiata 126p”, unowocześni wy­
twarzanie dwóch innych rodza­
jów dętek, a zadeklarowane o-

rzezędności zużycia materiałów,
surowców i energii spowodują
obniżenie kosztów materiało­
wych o 5 min zł. Natomiast
przed Świętem Pracy i Dniem
Chemika stomilowcy zaciągną
350 wart produkcyjnych, (sad)

Członkowie Koła Zakładowego
ZSMP w Gorlickim Oddziale
„Społem” WSS podjęli niedawno
i już zrealizowali akcję dzięki
której do gorlickich sklepów
trafiło więcej wyrobów garma­
żeryjnych, ciast i wędlin. Zago­
spodarowany został także staw

rybny w Kobylance. Tym czy­
nem handlowcy — członkowie
ZSMP postanowili uczcić wstą­
pienie do organizacji 35 koleża­
nek i kolegów. W dniach po­
przedzających robotnicze święto
nowym członkom ZSMP wrę­
czone zostaną legitymacje, (sś)

Zainteresowanie wszystkich
kibiców sportowych koncentruje
się obecnie na pojedynku na­
szych piłkarzy z Danią. Co po­
rabiają nasi zawodnicy? Cała
18-stka znajduje się już w Rem­
bertowie, gdzie dołączył także
do kolegów Włodzimierz Lubań-
ski. Na szczęście po twardym
meczu z Irlandią nie ma groź­
niejszych urazów. .

A co słychać u naszych ry­
wali? Jak już informowaliśmy
trener Nielsen powołał do ka­
dry 14 graczy grających w za­
wodowych klubach zachodnio­
europejskich . Duńczycy mają
jednak kłopoty z uzyskaniem
zwolnienia dla kilku piłkarzy.
Oto np. belgijski klub KWD Mo-

lenbeek, w którym występują
dwaj świetni pomocnicy: Olsen
i Nielsen postawił veto, gdyż je­
denastkę klubową czeka w nie­
dzielę ważny mecz ligowy z Lo-
keren, który może decydować o

tym, czy RWDM zakwalifikuje
się do rozgrywek o Puchar
UEFA. Inny klub belgijski, nb.
lider ekstraklasy FC Brugge,
stawia przeszkody swemu bram­
karzowi — Jensenowi.

Jak widać trener Duńczyków
ma sporo kłopotów, ze specjal­
ną misją do Belgii i Hiszpanii
wyjechał sekretarz Duńskiego
Zw. Piłki Nożnej — Hyldstroo
— zobaczymy co uda mu się za­
łatwić.

Jednego Nielsen może być pe­
wien — w meczu z Polską za­
gra na pewno — SIMONSEN,
występujący na co dzień w bar­
wach Borussii M-gladbach.
Świetny technik, żywy jak sre­
bro, niezwykle waleczny i prze­
bojowy — uważany jest dzisiaj
za jednego z najlepszych napa­
stników w Europie. Nie wszyscy
kibice może wiedzą, iż w 19721.
Simonsena i Jensena (tego co

dziś gra w Realu) kupiła Bo-
russia za 50 tys. dolarów. Dzi­
siaj wartość Simonsena ocenia
się na sumę... 800 tysięcy dola­
rów. Zobaczymy czy trener J.
Gmoch i nasi piłkarze znajdą
receptę na świetnego Duńczyka.

(ANS)

W zagranicznych ligach

Z dalekopisu
@ (cas) PREZYDENT USA

Carter spotkał się w Białym
Domu z kilkoma swymi naj­
bliższymi współpracownika­
mi. Omawiano problemy
związane z radziecko-amery-
kańskimi rokowaniami na

temat ograniczenia zbrojeń
strategicznych.

Q BRYTYJSKI premier
Callaghan konferował w po­
niedziałek w Brueggen (Nad-
renia-Westfalia) z kancle­
rzem RFN Schmidtem na te­
mat przygotowań do zbliża­
jącego się spotkania szefów
państw i rządów głównych
zachodnich krajów uprzemy­
słowionych.

• AGENCJA AFP infor­
muje, powołując się na o-

świadczenie władz Zambii, że

samoloty lotnictwa wojsko­

wego Zairu wtargnęły w

przestrzeń powietrzną, zbom­
bardowały kilka wiosek w

prowincji Mwinilunga, poło­
żonej w północno-wschodniej
części tego kraju.

Q TERRORYŚCI, którzy 6
dni temu porwali salwador-
skiego ministra spraw zagra­
nicznych, Borgonovo Pohla,
poinformowali, że jeśli Ich
żądanie — uwolnienie 37
więźniów politycznych — nie
zostanie spełnione przez wła­
dze, dokonają w środę rano

egzekucji na porwanym.
© RZĄDY Norwegii, Da­

nii i Wielkiej Brytanii —

krajów najbardziej zagrożo­
nych skażeniem wód przez
ropę wydobywającą się z po­
la naftowego „Ekofisk”, na

Morzu Północnym, podjęły
wysiłki, mające na celu za­
pobieżenie katostrofie ekolo­
gicznej.

■WAngliiz walki oIlo­
katę odpadł chyba Ipswich, któ­
ry przegrał u siebie z Milddles-
brough 0:1. Przewodzą Liverpool
i Manchester City po 50 pkt., ale

Liverpool ma jeden mecz zaleg­
ły. Sensacją półfinału Pucharu

Anglii był remis Liverpool i
Everton 2:2 (mecz będzie powtó­
rzony).

B W Belgii — FC Brugge na­
dal prowadzi o 5 pkt. przed An-
derlechtem (wygrał z Baerchot
1:0) i RWDM (zremisował w

Antwerpii 0:0). Lokeren rozgro­
mił 7:0 Beringen i jest 5 w ta­
beli.

Wygrana Si. Czai

W Żywcu rozegrano górski
wyścig kolarski o mistrzostwo

woj. bielskiego. Na starcie sta­
nęło ponad 100 kolarzy z całego
kraju. Na dystansie 121 km naj­
lepszy okazał się członek kadry
K. Madaja — Stanisław Czaja
ze Stomilu Dębica, który wy­
przedził Zb. Sawerę (Unia

Zakłady Azotowe

- dla załogi i miasta
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

Obok oceny dorobku produk­
cyjnego i technicznego Zakła­
dów, bilansuje się także osiąg­
nięcia w dziedzinie spraw so­
cjalnych załogi. „Azoty” znane

są bowiem przede wszystkim z

tego, że zbudowały własnym
sumptem imponujące obiekty
kulturalne, rekreacyjne, sporto­
we, do których należy m. in.
dom sportu z krytą pływalnią,
dom kultury, hotel pracowni­
czy, a obecnie znajduje się w

budowie sztuczne lodowisko.

W ub. roku 8,5 tys. pracowni­
ków i ich rodzin skorzystało z

wczasów letnich głównie w . za­
kładowych ośrodkach, lub w

drodze wymiany z nadmorski­

Światowe forum

chirurgów w Warszawie
(DOKOŃCZENIE ZE STR. I)
Podstawowych Chirurgów. Nad

kongresem, zorganizowanym pod
auspicjami PAN, honorowy pro­
tektorat objął prezes Rady Mi­
nistrów — Piotr Jaroszewicz.
Z okazji otwarcia kongresu pre­
mier przesłał pod adresem u-

czestników list z życzeniami o-

wocnych obrad.
Jest to pierwsze tego typu

zgromadzenie w kraju socjali­
stycznym; powierzenie jego
organizacji Polsce stanowi duże

wyróżnienie i uznanie dla osią­
gnięć polskiej medycyny, które
będą szeroko prezentowane przez
naszych uczonych.

Podczas kongresu, który trwać

B W lidze RFN w najciekaw­
szym meczu Borussia M-gladbach
zremisowała 0:0 u siebie z Ham­
burger SV i nadal wyprzedza o

1 pkt. Eintracht Brunszwik

(zremisował w Dortmundzie z

Borussią 0:0). Bayern odzyskał
formę i wygrał 5:1 z Rot - Weiss
Essen.

B We Włoszech — Juventu>
stracił nieoczekiwanie punkt w

remisowym meczu na wyjeździe
z Peruggią 1:1 i został dogonio­
ny przez Torino (pokonał We­
ronę 1:0). Na III pozycję awan­
sował Inter (wygrał w Rzymie
z Romą 3:2), ale ma już 12 pkt.
straty do prowadzącego duetu.

Oświęcim) i swojego kolegę klu­
bowego Zb. Kraśniaka. (s)

W zakończonym wyścigu ko­
larskim „open” Circuit de la
Sart zwyciężył Pikkuus (ZSRR)
przed Barunem (RFN) i Pola­
kiem — Brzeżnym (strata do li­
dera 54 sek.). IV był słynny za­
wodowiec francuski — Poulidor.
Mytnik był 10, Raczkowski 11.

mi domami wczasowymi. Dzieci
pracowników mają zapewnione
miejsca na koloniach w górach
i nad morzem. Wśród załogi
tarnowskich „Azotów”, pocho­
dzącej przeważnie z okolicznych
wiosek, rozwinięte jest szeroko
mieszkaniowe budownictwo in­
dywidualne. W okresie powo­
jennym powstało 3 tys. domów

jednorodzinnych; budownictwo
to rozwija się także w samym
Tarnowie. Nadal jednak sporo
jest do zrobienia na polu budo­
wnictwa mieszkaniowego, jako
że wielu pracowników oczeku-
ie na mieszkania. O sprawach
tych mówił na wczorajszej kon­
ferencji prasowej, poświęconej
jubileuszowi 50-lecia Zakładów
Azotowych — dyrektor naczelny
mgr inż. Stanisław Opałko.

(ts)

będzie do 27 bm., odbędą się
międzynarodowe dyskusje nt.
roli badań naukowych w pro­
gramie kształcenia lekarzy oraz

nad przyszłością badań nauko­
wych w medycynie.

Wykład inauguracyjny na te­
mat wpływu nauk podstawo­
wych na chirurgię kliniczną wy­
głosił wybitny polski chirurg —

prof. Jan Nielubowicz.

Kongres otworzył prezydent
Towarzystwa — prof. Vincent

Reaveny z Dublina. Następnie
okolicznościowe przymówienie
wygłosili: prezes PAN — prof.
dr Włodzimierz Trzebiatowski,
minister zdrowia i opieki społe­
cznej — Marian Śliwiński, pre­
zydent m. st. Warszawy Jerzy
Majewski.

Obecni byli przedstawiciele
licznych towarzystw i placówek
naukowych w Polsce.

Brawa dla tenisistów, ale...

Polscy tenisiści szczęśliwie przebrnęli przez I rundę Pucha­
ru Dauisa. Polakom należą się więc brawa za udany wy­
stęp, rzeczywiście pojedynek dostarczył sporo emocji i stał

na dobrym poziomie.
Nie umniejszając sukcesu Polaków trzeba przypomnieć, że

goście wystąpili bez swojego najlepszego tenisisty Pohmana,
który jest kontuzjowany. Nie wydaje się jednak, że udział
Pohmana w tym meczu mógł wpłynąć na jego końcowy re­
zultat.

Jest jeszcze druga sprawa. Polska reprezentacja tenisowa
opiera się w tej chwili na j e dnym zawodniku — Fi-
baku. O wysokiej klasie Polaka mogliśmy przekonać się zarówno
w piątek, kiedy to dosłownie zdeklasował Mellera jak również
i w niedzielę, kiedy pokonał Pinnera. Niektórzy kibice mogą
powiedzieć: niedzielne zwycięstwo przyszło Fibakowi ciężko,
były momenty że Pinner był nawet lepszy, a przecież zawodnik
RFN to nie światowa klasa. Malkontentom chciałbym przy­
pomnieć, że Fibak przegrał już raz z Pinnerem i to w Yfimble-
donie w ub. roku, a tenisista RFN — jak stwierdził po meczu

kapitan gości — Bungert — rozegrał jeden z najlepszych po­
jedynków w swojej karierze. Zwycięstwo Fibaka było może nie
błyskotliwe, ale Polak był bardziej wszechstronny i w końcu

przełamał opór przeciwnika.
Mamy więc Fibaka, ale nie mamy ciągle... drugiego singlisty.

Trenerzy liczą, że wreszcie zaczną owocować zagraniczne wo­
jaże Niedżwiedzkiego. Mimo takiej sytuacji, możemy daleko
zajść w Pucharze Dauisa. Fibaka stać bowiem na zwycięstwa
z najtrudniejszymi rywalami. Trzeciego punktu musimy szukać
w deblu — Nowicki był w sobotę bardzo dobry. Ale trzeba so­
bie też zdawać sprawę z tego, że Fibak równie dobrze może
przegrać swoje pojedynki, jeśli trafi nc graczy światowej czo­
łówki. Słowem, potrzeba nam jeszcze 2—3 europejskiej klasy te­
nisistów, by poważnie myśleć o międzynarodowych sukcesach.

(ans).

Jeszcze o sprawie Bońka.
Prasa sportowa nabrała...

wody w usta i milczy. No
niezupełnie. Oto bowiem w

piątkowym „Sporcie” w jed­
nej z informacji czytamy:
„Janusz Cieślak (wiceprezes
d/s wychowawczych w

PZPN — przypis redakcji)
podkreślił w swojej- wypo­
wiedzi, że zmniejszenie „wy­
roku” nie ma żadnego zioiąz-
ku ze zbliżającym się me­
czem w Kopenhadze”. A nie­
co wyżej w tejże gazecie
wypowiedź J. Gmocha:
„Chociaż piłkarz Widzewa
został surowo ukarany przez
piłkarską Temidę, miałem to

każdej chwili prawo skorzy­
stać z jego usług. Ze wzglę­
dów wychowawczych nie
zrobiłem jednak tego przed
Płockiem i Budapesztem.
Wiedziałem, że bardzo jest
mi potrzebny właśnie po­
mocnik o walorach Bońka,
ale celowo o nim „zapom­
niałem". Teraz już nic nie
stoi na przeszkodzie, by
sprawdzić jego ewentualną
przydatność na Kopenhagę",

Faktycznie — żadnego
związku nie ma...

Tenisistki bardziej
w cenie?

Powoli równouprawnienie za­
czyna wkraczać i do tenisa. Je­
szcze do niedawna zarobki czo­
łowych zawodników były o wie­
le wyższe od ich koleżanek. O-
becnie sytuacja ta powoli ulega
zmianie. Najlepszym tego dowo­
dem są dochody pierwszej gwia­
zdy tego sportu Amerykanki
Chris Evert. Po I kwartale br.
ma na swoim koncie ponad 174
tys. dolarów. Za nią „idą” Na-
vratilova — 148,775, Barker —

117,400, Casals — 60,200 i Wadę
— 55 tys. Mężczyźni: Connors —

157,123, Stokton — 132,049, Fi­
bak — 89,278 i Nastase — 86,500.

10 „fiatów 126p”
w Małym Lotku!

Wzorem lat ubiegłych Dyrek­
cja Oddziału Międzywojewódz­
kiego P.P. Totalizator Sportowy
w Krakowie organizuje zakłady
Małego Lotka w dniu 27 kwiet­
nia br. z których dochód prze­
znacza się na rzecz Pol. Komile-
tu Olimpijskiego. Wśród grają­
cych, którzy opłacą kupony od
40 zł wzwyż rozlosowanych zo­
stanie dodatkowo 10 samocho­
dów „fiat 126p”.

W kilku wierszach

+ Rozlosowano piłkarski Pu­
char Ligi. W gr. III Wisła gra
kolejno: 29. V w Rybniku z

ROW, 5. VI z Zagłębiem Sosno­
wiec w Krakowie, 9. VI w Za­
brzu z Górnikiem, 12. VI — pół­
finały, w których grają zwy­
cięzcy 4 grup.

+ Od środy polscy tenisiści
przygotowywać się będą w Po­
znaniu do meczu o Puchar Da-
visa z Francją. Powołano: Fi­
baka, Nowickiego, Niedżwiec-

kiego, Drzymąlskiego i Dobro­
wolskiego. Termin meczu nie
został jeszcze ustalony.

♦ Turniej w Denver wygrał
Borg, pokonując w finale Gott-
frieda 7:6, 6:2. Tytuł mistrzów
świata w grze mieszanej zdoby­
li Durr — McMillian pokonując
Morozow — Metreweliego 4:6,
6:3, 6:4, 4:6, 7:5.

Nie tylko
Skarbem, który jest unikalny

w skali nie tylko Polski, Euro­
py, ale całego świata jest Ko­
palnia Soli w Wieliczce, a trasa
zwiedzana przez turystów i

eksponaty wystawiane w tam­
tejszym Muzeum budzą zach­
wyt wszystkich. Należy jednak
przypomnieć, że w Wieliczce' i

jej okolicach są jeszcze inne

zabytki — choć nie o takiej
skali — ale godne obejrzenia.

Tymi właśnie obiektami zajął
się miejscowy Oddział Pol­
skiego Towarzystwa Turystycz­
no-Krajoznawczego. Przy od­
dziale powołano ostatnio Komi­
sję Opieki nad Zabytkami i O-
chrony Przyrody, w skład któ­
rej weszli oddani działacze
PTTK i wielbiciele piękna mia­
sta. Przewodniczącym został
wybrany .Władysław Jastrząb-

żupa solna
ski, a członkami: Danuta Ju­
ras, Jadwiga Cholewa, Magda­
lena Kopacz, Tadeusz Juras

_

przew. Oddziału PTTK, Tadeusz
Pituła — wiceprzewodniczący
Oddziału PTTK. W zadaniach
jakie czekają tę komisję na­
kreślono plan ratowania zabyt­
ków, objęcie ich pełną inwen­
taryzacją.

Z zabytkowych obiektów, któ­
re wymagają opieki to m.

in. Zespół Klasztoru Reforma­
tów, Zespół Zamkowy, dwór,
park i stodoła w Śledziejowi-
cach. Kościół w Grabiu oraz in­
ne cenne obiekty wartościowe
dla kultury. Należy podkreślić,
że w zasięgu działalności tam­
tejszego Oddziału jest też Za­
mek w Niepołomicach wraz z

układem urbanistycznym.
CZESŁAW MAŚLANA
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zdyscyplinowanym działaniu
Referat tow. EDWARDA GIERKA

Szanowni towarzyszeI
VII Zjazd naszej partii uchwalił

program rozwoju kraju na obecne
pięciolecie. Jest to program konty­
nuacji polityki VI Zjazdu we wszyst­
kich dziedzinach.

Dorobek ostatnich sześciu lat jest
Wam dobrze znany. Osiągnęliśmy i
utrzymujemy najwyższe w naszej his­
torii tempo wzrostu gospodarczego,
modernizujemy przemysł, budownic­
two, rolnictwo i inne dziedziny gospo­
darki, wdrażamy postęp naukowo-
techniczny, tworzymy trwałe podwa­
liny dalszego rozwoju kraju. Zapew­
niliśmy znaczny wzrost płac i innych
dochodów ludności, urzeczywistniamy
szeroki program socjalny. Zacieśnia­
my naszą jedność i współdziałanie ze

Związkiem Radzieckim i całą socjali­
styczną wspólnotą państw, umacnia­
my pozycję Polski w świecie.

VII Zjazd PZPR zalecił położenie
szczególnego nacisku na zadaniach ja­
kościowych, na podnoszeniu jakości
pracy i warunków życia, na efektyw­
ności działania. Doświadczenie 1976 ro­
ku nie tylko potwierdziło słuszność tej
kierunkowej wytycznej, lecz w istocie
rzeczy zwiększyło jej znaczenie. Wzię­
liśmy to pod uwagę, określając na

V Plenum Komitetu Centralnego zada­
nia społeczno-gospodarcze na rok
1977. Zgodnie z uchwałami tego ple­
num rok obecny powinien stać się
ważnym etapem realizacji celów spo­
łeczno-gospodarczych VII Zjazdu:

Zadania te przychodzi nam realizo­
wać w złożonych warunkach wewnę­
trznych i zewnętrznych. Musimy po­
dejmować duże wysiłki, aby zlikwido­
wać skutki kilkuletniego nieurodzaju
w naszym rolnictwie, a zwłaszcza od­
budowywać pogłowie zwierząt. Prze­
ciwdziałać musimy jednocześnie nie­
korzystnym dla naszego handlu za­
granicznego skutkom kryzysu gospo­
darczego i pogłębiających się procesów
inflacyjnych w świecie kapitalistycz­
nym.

Wyniki pierwszego kwartału bieżą-
eego roku dowodzą, że nadal osiągamy
wysoką dynamikę produkcji przemy­
słowej, a także szybciej niż zakładaliś­
my zwiększamy produkcję rynkową,
co pozwoliło na poprawę zaopatrzenia
ludności. Większy niż w latach ubieg­
łych jest udział wydajności pracy we

wzroście produkcji przemysłowej 1 bu­
downictwa.

Są to poważne osiągnięcia. Nie mo­
żemy jednak na nich poprzestawać i

musimy z większym jeszcze zdecydo­
waniem i skutecznością przeciwdzia­
łać trudnościom, które pojawiają się
na naszej drodze. Zaliczyć do nich na­
leży przede wszystkim trudności w

rozwoju eksportu. W wyniku utrzy­
mującej się, a nawet pogłębiającej,
stagnacji gospodarczej w wielu kra­
jach kapitalistycznych utrudniony jest
eksport szeregu naszych wyrobów i

niekorzystnie dla nas kształtują się re­
lacje cen w handlu zagranicznym z

tymi krajami.
Oczekujemy, w związku z tym od

naszych instancji i organizacji znacz­
nie głębszego wnikania we wszystko,
co wiąże się z wymianą zagraniczną.
Oczekujemy inicjatywy i kontroli, u-

jawniania rezerw w tej dziedzinie,
zwiększania produkcji eksportowej i

zapewnienia surowej dyscypliny, osz­
czędności i rzetelności w imporcie.

Napotykamy stale na trudności w

rozwoju kooperacji produkcji. Niedo-
trzymywane są zobowiązania koopera­
cyjne jednych zakładów wobec dru­
gich., Wpływa to negatywnie na ryt­
mikę pracy, zwiększa koszty produk­
cji, obciąża bilans płatniczy.

odstawowym warunkiem zwiększe­
nia efektywności gospodarowania
jest powszechne umocnienie dyscy-

Szczególną wagę przywiązujemy do

poprawy jakości produkcji.
pliny gospodarczej, a przede wszyst­
kim podporządkowanie działalności
społeczno-gospodarczej preferencjom
ogólnonarodowym. Dziś służą rozwojo­
wi kraju tylko te inicjatywy, które
zgodne są z możliwościami i kierunka­
mi przyjętymi w planie narodowym.

Realizujemy ogromny program in­
westycyjny. Dlatego też zgodnie z u-

chwałami V Plenum musimy koncen­
trować siły i środki, finalizować roz­
poczęte budowy. Inaczej najlepsze in­
tencje i szlachetne motywy przyniosą
napięcia i straty gospodarcze, wydłu­
żanie się czasu budowy obiektów, bra­
ki materiałów i surowców, niedobór
kadr na najbardziej istotnych ze spo­
łecznego punktu widzenia odcinkach.

Zadaniem szczególnej wagi jest peł­
ne wykorzystanie ogromnego aparatu
produkcyjnego, rozbudowanego i zmo­
dernizowanego w minionym 6-leciu.
Trzeba lepiej wykorzystywać czas

(Skrót)

pracy ludzi i maszyn. Poprawiać or­
ganizację pracy, doskonalić kwalifi­
kacje pracownicze.

Problemami tymi szeroko zajmowa­
ły się w pierwszym kwartale bieżą­
cego roku sesje konferencji samorzą­
du robotniczego, poświęcone wypraco­
waniu planów społeczno-gospodarcze­
go rozwoju. Przyniosły one cenny do­
robek i wiele konstruktywnych wnios­
ków. W czerwcu mają się odbyć sesje
KSR-ów dla oceny realizacji planów
i stanu bezpieczeństwa pracy.

Powinniśmy nadal doskonalić i po­
głębiać system materialnej i ideowo-

moralnej motywacji pracy, lepiej na­
gradzać pracę dobrą, wydajną, sprzy­
jać podnoszeniu kwalifikacji zawodo­
wych pracowników i wzrostowi pozio­
mu ich wykształcenia.

W założeniach i praktyce działania
naszej partii zadania gospodarcze zaw­
sze kojarzyliśmy ze zwiększoną tros­
ką o sprawy człowieka w zakładzie
produkcyjnym, o bezpieczeństwo jego
pracy i warunki socjalne, o właściwe
stosunki międzyludzkie. Stwierdziliś­
my wyraźny postęp w tej dziedzinie.
Wiele jest jednak jeszcze do zrobie­
nia.

O pełnym urzeczywistnieniu zadań
postawionych przez V Plenum w du­
żym stopniu decydować będzie umoc­
nienie inspiratorskich i kontrolnych
funkcji organizacji partyjnych w ca­
łym życiu społecznym, a w szczególno­
ści w gospodarce.

Najwyższą troską i opieką admini­
stracja gospodarcza, majstrowie oraz

doświadczeni kadrowi robotnicy powin­
ni otaczać młodych pracowników, po
raz pierwszy przekraczających bramę
fabryki .Młodzież stanowi dziś przeszło
25 proc, zatrudnionych w gospodarce u-

społecznionej.
ciągu trzech miesięcy, które u-

płynęly od VI Plenum partia
oraz ZSL rozwinęły na wsi sze­

roką działalność. Dyskusje na nara­
dach gminnych i rozmowy indywidual­
ne z rolnikami przeprowadzone po VI
Plenum KC wskazały nie tylko na ist­
niejące rezerwy produkcyjne w rolnic­
twie, ale także na realne możliwości
pełniejszego ich wykorzystania.

Do najważniejszych zadań rolnictwa
wciąż nałoży lepsze wykorzystanie zie­
mi.

Mamy już w kraju około 40 tys. go­
spodarstw specjalistycznych, które da­
ją 2—3 -krotme wyższą produkcję niż

przeciętne gospodarstwa wielokierun­
kowe. Wszystko więc przemawia za

tym, by zwiększąć liczbę gospodarstw
specjalistycznych, skuteczniej im po­
magać, ułatwiać nabycie ziemi, środ­
ków : produkcji i materiałów.

W tysiącach wsi w całej Polsce od­
były się konsultacje nad projektem za­
łożeń systemu emerytalnego dla rolni­
ków indywidualnych. Ta powszechna
debata wykazała pełną aprobatę spo­
łeczności wiejskiej dla polityki partii
i państwa, dla głęboko humanistycznej
koncepcji systemu emerytalnego. By­
ła ona dobitnym wyrazem demokracji
socjalistycznej.

Obecnie powołany zostanie przez rząd
zespół, który zajmie się opracowaniem
projektu ustawy. Wykorzysta on bo­
gaty plon konsultacji oraz opinie dzia­
łaczy i specjalistów. Chcemy przygoto­
wać i wnieść pod obrady Sejmu dobrą
ustawę, odpowiadającą potrzebom spo­
łecznym i produkcyjnym wsi.

W realizacji uchwał i postanowień
partii oraz w kontroli administracji na­
leży w szerszej skali korzystać z po­
mocy samorządu wiejskiego i licznego
aktywu społecznego na wsi. Sprawą
zasadniczą jest przyciągnięcie do za­
wodu rolniczego i przygotowanie fa­
chowe większej liczby młodzieży wiej­
skiej. Powinniśmy zatem okazywać
wszechstronną pomoc ZSMP w pracy
z młodzieżą wiejską.

Ważnym odcinkiem pracy partyjnej
są gospodarstwa uspołecznione. Ich u-

dział w produkcji towarowej i ich
wpływ na rozwój rolnictwa jest co­
raz większy. Zadaniem organizacji par­
tyjnych jest troska o dalszy rozwój i
umacnianie się gospodarstw uspołecz­
nionych, torujących drogę ku nowo­
czesności wsi polskiej.

sięgnięcie celów, jakie stoją
przed naszym narodem, wyma­
ga mobilizacji i zespolenia wszy­

stkich sił w pracy dla dobra socjali­
stycznej ojczyzny. Dziś prawda ta jest
szczególnie aktualna. Dlatego działal­
ności ideowo-wychowawczej, zagadnie­
niom związanym z podnoszeniem na

wyższy poziom świadomości społeczeń­
stwa poświęciliśmy niedawne posie­
dzenie Komitetu Centralnego. Obecnie
chodzi o to, by bogatą treść VII Ple­
num przekuć w czyny, by dotarła ona

do każdego członka partii i znalazła od­

bicie w pracy nad kształtowaniem po­
staw społecznych.

Podstawowe nasze zadanie to umac­
nianie patriotycznej jedności narodu na

gruncie sprawdzonego praktyką życia
programu partii, sformułowanego na

VI i VII Zjeżazie. Jedność narodu jest
głównym źródłem wszystkich naszych
osiągnięć, fundamentem, na którym o-

piera się siła i rozwój naszej ojczyzny,
gwarancją pomyślnej przyszłości Pol­
ski i Polaków.

Sytuacja społeczno-polityczna w na­
szym kraju, generalnie rzecz biorąc,
jest pomyślna. Równocześnie jednak
nadal istnieje margines zjawisk niepo­
kojących, którym trzeba zdecydowa­
nie przeciwdziałać. Wymaga to kon­
sekwentnego i wytrwałego działania
wszystkich komunistów, wszystkich
patriotów.

Jednym z elementów aktualnej sy­
tuacji społeczno-politycznej jest akty­
wizacja sił wrogich Polsce i socjaliz­
mowi. Propagandowe ataki ośrodków

burżuazyjnych na państwa socjalisty­
czne, na Związek Radziecki, na nasz

kraj, na całą naszą wspólnotę mają
na celu odwrócenie uwagi własnej opi­
nii publicznej od wewnętrznych pro­
blemów świata kapitalistycznego, prze­
ciwdziałanie rosnącym wpływom le­
wicy i hamowanie procesu odpręże­
nia międzynarodowego.

Najważniejszą i najskuteczniejszą
metodą walki z tymi antypolskimi
i antysocjalistycznymi poczynaniami
jest ofensywna praca polityczna i

ideowo-wychowawcza. Idzie o to, aby
przeciwnika izolować w poszczegól­
nych środowiskach, aby obnażać praw­
dziwe cele jego szkodliwej działalnoś­
ci. Wszystkie racje są po naszej stro­
nie. Mamy sprawiedliwe i demokra­
tyczne zasady życia politycznego, sto­
sunków pracy, uczestnictwa w kultu­
rze, dostępności nauki, opieki zdrowot­
nej i socjalnej. Mamy stosunki społe­
czne gwarantujące równe prawa i obo­
wiązki wszystkich obywateli, stwarza­
jące warunki wszechstronnego rozwoju
jednostki. Mamy realne możliwości
stałego podnoszenia materialnego 1

kulturalnego poziomu życia społeczeń­
stwa. Walory naszego ustroju są o-

czywiste i mówią same za siebie.
Idzie o to, aby prawdę tę upowszech­
niać, aby ją głęboko i wnikliwie argu­
mentować.

Dlatego tak wielkie znaczenie ma

pogłębione ukazywanie osiągnięć na­
szego narodu, drogi, jaką Polska prze­
była na przestrzeni ostatnich trzech
dziesięcioleci, aby wydobyć się z wie­
lowiekowego zacofania, ze zniszczeń
wojennych i osiągnąć obecny poziom
rozwoju. Musimy skuteczniej upow­
szechniać w społeczeństwie świado­
mość celów i założeń programu społe­
czno-gospodarczego rozwoju kraju
wysuniętego przez partię i wyjaśniać
istotę aktualnych — nawet najtrud­
niejszych — problemów gospodarczych,
społecznych i politycznych.

Szczególne znaczenie przywiązujemy
do pracy politycznej w środowisku
robotniczym, wśród załóg wielkich za­
kładów przemysłowych. Tam jest na­
sze niewzruszone oparcie — nasza ba­
za klasowa.

Realizując uchwały VI i VII Zjazdu
naszej partii, rozwijamy i pogłę­
biamy demokrację socjalistyczną.

Dążymy do zwiększenia udziału klasy
robotniczej, ludzi pracy miast i wsi,
wszystkich obywateli we współgospo­
darzeniu krajem. Mamy dobre i po­
twierdzone doświadczeniem instytucje
demokracji socjalistycznej. Nasz sy­
stem ustrojowy stwarza szerokie
możliwości aktywności politycznej
członkom naszej partii, członkom
ZSL i SD, szerokim rzeszom bezpar­
tyjnych. Chodzi o to, by istniejące
możliwości i ramy prawne nadal wy­
pełniać żywą treścią. Podjęliśmy os­
tatnio w tym kierunku szereg przed­
sięwzięć. Tej sprawie poświęcone,było
niedawne, wspólne posiedzenie Biura

Politycznego, Rady Państwa, Prezy­
dium Rady Ministrów i Prezydium
CRZZ. Chcielibyśmy, by wnioski z te­
go posiedzenia zostały wzbogacone
przez instancje partyjne w terenie i

posłużyły umocnieniu konferencji sa­
morządów robotniczych w przedsię­
biorstwach i ich wpływu na efektyw­
ność gospodarowania.

Istotną formę pogłębiania demokra­
cji socjalistycznej jest konsultowanie
ważniejszych zamierzeń i decyzji przed
ich podjęciem. Trzeba częściej pytać
ludzi o opinię w poszczególnych spra­
wach i częściej z tych opinii korzy­
stać.

Ważną treścią naszej pracy ideowo-
wychowawczej jest krzewienie pro­

letariackiego internacjonalizmu, umac­
nianie przyjaźni z narodami krajów
socjalistycznych, solidarności z siłami
postępu i pokoju na całej kuli ziem­
skiej.

Polska odgrywa aktywną rolę na

arenie międzynarodowej. Nasza po­
zycja i miejsce w świecie jest przed­
miotem uzasadnionej dumy wszystkich
Polaków. W sojuszniczym współdziała­
niu z Krajem Rad realizujemy jedno­
litą linię państw socjalistycznej
wspólnoty i wnosimy doniosły wkład
w utrwalanie procesu odprężenia, w

umocnienie bezpieczeństwa i współpra­
cy międzynarodowej.

W bieżącym roku obchodzimy wes­
pół z całą postępową ludzkością 60
rocznicę Wielkiej Socjalistycznej Re­
wolucji Październikowej. Jubileuszo­
wą rocznicę tego przełomowego w

dziejach wydarzenia powinniśmy wy­
korzystać w pełni zarówno dla ukaza­
nia jego zasadniczego znaczenia dla
ogólnoludzkiej sprawy socjalizmu, jak
i dla walki naszego narodu o niepod­
ległość i postęp społeczny.

W ostatnich latach nasze instancje 1

organizacje^ partyjne doskonaliły meto­
dy kierowania procesami społecznymi,
politycznymi i ekonomicznymi, umac­
niały więź z klasą robotniczą, z całym
społeczeństwem. Komitety wojewódz­
kie, gminne i miejsko-gminne coraz

lepiej wypełniają statutowe zadania,
zdobywają coraz mocniejsze oparcie w

masach. Wzrasta pozycja i rola orga­
nizacji podstawowych i grup partyj­
nych w życiu zakładów pracy, insty­
tucji i wsi. Rośnie ich aktywność, sa­
modzielność i odpowiedzialność.

Słowa najwyższego uznania chciał-
bym z tego miejsca skierować do ca­
łego naszego aktywu, działaczy par­
tyjnych, I sekretarzy POP, pracowni­
ków aparatu partyjnego. Dobrze speł­
niacie swe obowiązki wobec partii i

klasy robotniczej, wobec narodu.

Ta pozytywna ocena nie może

przesłaniać faktu, że mamy jesz­
cze w partii słabe ogniwa, że mu­

simy stale doskonalić naszą pracę.
Praca z ludźmi i wśród lddzi stano­

wi istotę pracy politycznej. Musi być
ona naturalną potrzebą, nawykiem
każdego aktywisty, każdego pracowni­
ka aparatu partyjnego.

Umiejętność wsłuchiwania się w

głos mas jest nieodzownym warun­
kiem słusznego, zgodnego ze statutem
i polityką partii działania. Niezbędna
do tego jest skromność i szacunek dla
innych. Ludzie zwracają się do partii,
bo są głęboko przekonani, że nie
przejdziemy obojętnie wobec żadnego
istotnego problemu. Nie wolno nam

tego zaufania zawieść. Musimy być
szczególnie uczuleni na każdy przejaw
lekceważącego bądź biurokratycznego
stosunku do partyjnych i państwowych
decyzji.

Na zebraniach partyjnych częściej
należy dokonywać ocen postaw po­
szczególnych członków i kandydatów
partii, analizować realizację praw i
obowiązków członkowskich, demokra­
cji i dyscypliny wewnątrzpartyjnej.
Każdy członek i kandydat partii mu­
si mieć świadomość, że jego praca,
głoszone poglądy, a także postawa w

życiu prywatnym składają się na opi­
nię o całej partii, że podlega on suro­
wej ocenie środowiska. Jesteśmy par­
tią walczącą o realizację socjalistycz­
nych zasad i każdy, kto do niej wstę­
puje, bierze na siebie dobrowolnie o-

bowiązek potwierdzania czynem i sło­
wem swojego ideowego wyboru.

Za kilka dni święcić będziemy na­
sze tradycyjne, robotnicze, majowe
święto. Jak Polska długa i szeroka
manifestować będziemy umiłowanie
socjalistycznej ojczyzny, gotowość o-

fiarnej pracy dla niej, naszą niezłom­
ną solidarność ze sprawą socjalizmu,
wolności. i pokoju na całym świecie.
Dołożymy starań, aby to robotnicze
Święto Pierwszomajowe również w

tym roku przebiegło wszędzie w atmo­
sferze bojowości i zaangażowania, aby
stało się powszechnym wyrazem po­
parcia klasy robotniczej i całego spo­
łeczeństwa dla polityki naszej partii
i państwa. Niedługo po 1 Maja, zgod­
nie z corocznym już obyczajem, wez-

wiemy całą partię do udziału w ogól-
nopartyjnym czynie społecznym i pro­
dukcyjnym.

Na początku przyszłego roku ma­
my zamiar zwołać II Ogólnokrajo­
wą Konferencję Partyjną. Podsu­

muje ona dwuletnie wyniki realizacji
uchwał VII. Zjazdu i wytyczy nowe

zadania w tej dziedzinie. W każdej
gminie i mieście, w każdym zakładzie
pracy, w każdym województwie zrób­
my wszystko, aby przyjść na II Kon­
ferencję z jak największym dorobkiem
społeczno-gospodarczym i ideowo-wy-
chowawczym.

KANADA. Około 30 tysięcy rodzin * Toronto, Jednego z największych miast Kanady, zagrożonych
jest eksmisją, ponieważ nie są one w stanie zapłacić wysokich i wciąż rosnących czynszów. Tylko
w 1975 r. komorne w Toronto zdrożało o 25 proc. Podobna sytuacja istnieje w Montrealu, Ottawie
i innyoh miastach Kanady. Na zdjęciu — jeden z najładniejszych budynków mieszkalnych w Mont­
realu; za wynajęcie tu chociażby najmniejszego mieszkania trzeba płacić najwyższy w całym kraju
czynsz. Fot. CAF — Camera Press

Stworzyć warunki

do szybszego rozwoju kraju
„Jesteśmy partią marksistowsko-leninowską, partią ludzi zmie­

niających rzeczywistość, partią, która krytycznie analizuje doko­
nania, stale eliminuje braki, wytycza drogi i sposoby poprawy
istniejącego stanu po to, aby stworzyć optymalne warunki do
szybszego rozwoju kraju, do stałego podnoszenia jakości pracy i
warunków życia narodu”.

Stwierdzenie to zaczerpnięte z referatu I sekretarza KC PZPR
— Edwarda Gierka, znalazło swe pełne odbicie i potwierdzenie
w dyskusji, jaka toczyła się na ogólnokrajowej naradzie sekre­
tarzy terenowych instancji partyjnych.

Podkreślając olbrzymi wysiłek państwa w dziedzinie moderni­
zacji potencjału produkcyjnego dokonany w minionym 6-leciu

uczestnicy debaty wskazywali, na konieczność lepszego wyko­
rzystania ogromnego aparatu produkcyjnego. Stworzone zostały
bowiem wszelkie szanse na to, aby wyroby produkowane w o-

pareiu o nowoczesny park maszynowy i nowoczesne technologie
były wyrobami o najwyższym standardzie światowym.

Nieodłącznym czynnikiem tego rodzaju działań musi być je­
dnak walka z tym wszystkim, co minimalizuje osiągnięcia na­
rodu, co utrudnia rozwój inicjatyw, zniechęca ludzi do działa­
nia: z inercją, niefrasobliwością, brakiem odpowiedzialności, kli-
kowością i kumoterstwem, marnotrawstwem.

Są to zjawiska, których nie sposób tolerować. Stoją one w za­
sadniczej sprzeczności zarówno z podstawowymi zasadami socja­
lizmu, jak 1 najbardziej oczywistymi interesami całego społe­
czeństwa.

Jest zatem rzeczą naturalną — mówiono — że na tego rodza­
ju sygnały muszą szczególnie bezkompromisowo reagować człon­
kowie partii. To na nich bowiem zwrócona jest zawsze szczegól­
na uwaga środowiska, to właśnie po ich pracy, po ich postawie
oceniana jest cała partia.

Wymaga to wysokiej świadomości, pryncypialnośc-i, a także

osobistej odwagi i .kultury działania — cech, które powinny wy­
różniać każdego aktywistę; każdego działacza partii.

„Jesteśmy bowiem — jak mówił Edward. Gierek — partią wal­
czącą o realizację socjalistycznych zasad i każdy, kto do niej
wstępuje, bierze na siebie dobrowolnie obowiązek potwierdzania
czynem i słowem swojego ideowego wyboru",

W tej walce o wysoką jakość naszego życia i pracy partia ma

swego oddanego sojusznika We wszystkich patriotycznie myślą­
cych i czujących Polakach.

Trzeba jeszcze lepiej wykorzystywać ten bezcenny kapitał za­
ufania.

Warszawskie spotkanie raz jeszcze. unaoczniło te prawdy, dało
asumpt do pogłębienia ó przykłady zaczerpnięte z życia różnych
środowisk i regionów problematyki VII Plenum Partii, ukazując
jak wiele zależy dziś i zależeć będzie jutro od stopnia socjali­
stycznej świadomości i patriotycznej jedności społeczeństwa,
jak wiele zależy od stałego doskonalenia pracy całej 2,5 miliono­
wej partii, wszystkich jej członków i kandydatów.

JULIUSZ SOLECKI (PAP)

Telewizja

Improwizacje
Jestem w rozterce, bo jako kibic sportowy mu-

siałcyjm zaprotestować przeciw przerwaniu tran­
smisji w TV spotkania tenisowego Polska — RFN
w najciekawszym miejscu — a jako zwolennik
publicystyki kulturalnej mógłbym mieć preten­
sje o naruszenie całości bloku programowego
„Tylko w niedzielę” — przez... nadmiar pozycji
sportowych.

Więc: co ganić, a co chwalić? Zacznijmy od
chwalenia. Jeśli rzeczywiście w sposób nieoczeki­
wany rozwija się jakieś wydarzenie sportowe,
relacjonowane na żywo w TV, a do tego pasjo­
nujące swoją dramaturgią — należy to uwzględ­
nić w programie, który uprzednio został ustalo­
ny w dość sztywnych ramach. Ale telewizja u-

wielbia ostatnio „bloki”. Jeśli z tego coś wyleci,
to — oczywiście — naruszy i rytm, i koncepcję.
Tyle, że nie przesadzajmy z tą zwartością blo­
ków TV. Jest ona pozorna i nic się nie stanie,
gdy jakieś ogniwo zginie podczas emisji — co

zresztą potwierdziła praktyka „Tylko w niedzie­
lę” na odcinku przedłużonej transmisji sporto­
wej. Za to pochwała. Ganić jednak trzeba zespół
koordynatorów programu za brak przewidywa­
nia takich niespodzianek (o ile są to istotnie nie­

STUDENCKIE
YADEMECUM

Q Studenci chorują — tym
niezbyt odkrywczym stwierdze­
niem kwitujemy informacją o

wystawionym przez Zespół O-
pieki Zdrowotnej zapotrzebowa­
niu na miejsca sanatoryjne dla
studentów Krakowa w okresie
wakacji. Zapotrzebowanie opie­
wa na ilość 125 miejsc, z czego
niemal połowę stanowią sanato­
ria dla nerwicowców i cierpią­
cych na choroby przewodu po­
karmowego. Złośliwi twierdzą,
że z żołądkiem i głową studenta
zawsze było najwięcej kłopo­
tów...

£ 30 kwietnia w SCK „Ro­
tunda” odbędzie się finał I Śro­
dowiskowego Turnieju Domów
Studenckich, do którego zakwa­
lifikowało się pięć domów stu­
denckich: WSP — „Uśmiech” i

„Belferek”, AE — „Fafik" i blo­
ki VI i XVII z Miasteczka Stu­
denckiego. Najlepsze z lat ubie­
głych. DS-y Uniwersytetu Jagiel­
lońskiego zrezygnowały z udzia­
łu w konkursie. Nie wnikając w

przyczyny podjęcia takiej decy­
zji, pytamy wraz z mieszkańca­
mi tych domów — czy naprawdę
jest już tak dobrze?

@ W 135 studenckich kołach
naukowych Krakowa rozwija
swoje zainteresowania ponad
4000 studentów. Także i w tej
dziedzinie działalności studentów
Kraków dzierży zdecydowany
prymat w Polsce. Wczoraj na

Politechnice Krakowskiej zakoń­
czyło się dwudniowe seminarium

studenckiego ruchu naukowego.
Wykorzystanie dorobku nauko­
wego studentów pozostaje wciąż
jeszcze sprawą otwartą.

Q W Instytucie Socjologii UJ

powstał Studencki Klub Dysku­
syjny, o nader interesującym
profilu działalności. Pierwszo
spotkanie, podczas którego prof.
Boniecki mówił o aktualnej sy­
tuacji gospodarczej PRL zgro­
madziło tłumy studentów.

spodzianki). I ganić również za to, CO zdecydo­
wali się wyeliminować z bloku w zamian za

emocje sportowe.
Bo jeśli eliminują program organicznie związa­

ny z niedzielą (czyli np. horoskop „Gwiazdy pa­
trzą na nas”) to krok ten jest niesłuszny, albo­
wiem samo tylko usunięcie różnych wstawek
piosenkarskich, czy skrót innego programu mu­
zycznego (o jazzie lub II części „Evviva l'arte)
pozwoliłoby zaoszczędzić minuty, celem utrzy­
mania się w normie koncepcyjno-czasowej. Nie

wspominam już o „Sam na sam” z K. Pankie­
wiczem, które to spotkanie dłużyło się i raczej
pozostawiło niedosyt. Nie odpowiedziało przecież
na pytanie zasadnicze, dlaczego jeden z wybit­
niejszych scenografów zajął się reżyserią w tea­
trze — ani, co gorsza, nie dało odpowiedzi: CO
Pankiewicz widzi złego w dotychczasowych wi­
zjach plastycznych oraz inscenizatorskich nasze­
go teatru, chcąc go zastąpić własnym spojrze­
niem oraz propozycjami twórczymi. Stwierdze­
nie, że teatr jest nijaki, przy jednoczesnym uni­
kaniu określenia swoich koncepcji wystawiania
sztuk — przypomina grę w ciuciubabkę.

Poza tym mieliśmy w „Tylko w niedzielę” m.

in. aukcję kostiumów teatralnych, bardziej za­
bawną dla jej uczestników, niż dla telewidzów,
rozważania o królowej Bonie i krakowski spe­
ktakl studentów PWST „Ewiwa l’art.e”. No i
Wojciecha Fibaka w teatrze tenisowym, który
zastąpił nijakie zakończenie „Sam na sam” z K.
Pankiewiczem. Drogą podobnej improwizacji.

BOB

Tow. STANISŁAWOWI KNAPOWI

kierownikowi magazynu technicznego — składa­
my wyrazy serdecznego współczucia z powodu
śmierci ZONY.

Kierownictwo, Rada Zakładowa, Komitet

Zakładowy PZPR i ZSMP Krakowskich
Zakładów Armatur Nr 3 w Jordanowie

Tow. ROMANOWI WNĘKOWI

Dyrektorowi Krakowskich Zakładów Przemysłu
Maszynowego Leśnictwa w Krakowie — składa­
my wyrazy głębokiego współczucia z powodu
śmierci OJCA.

Dyrekcja, POP PZPR, Rada Zakładowa

1 załoga KZPML

Tow. mgr IRENIE BURKOTOWEJ

składamy wyrazy serdecznego współczucia z po­
wodu śmierci MATKI.

Rektor, Senat, KU PZPR, Rada Zakładowa
ZNP 1 Egzekutywa OOP PZPR Administracji
i Biblioteki Głównej Wyższej Szkoły Pedago­
gicznej lm. Komisji Edukacji Narodowej
w Krakowie

WYTWÓRNIA MASZYN GÓRNICZYCH „NIWKA”
im. Marcelego Nowotki

ul. Wojska Polskiego 25/27 - 41-208 SOSNOWIEC

telefon nr 66-00-61 do 67

poszukuje w sektorze państwowym

WYKONAWCÓW
ROZDZIELACZY do zespołów hydraulicznych

oraz PIERŚCIENI TŁOKOWYCH

zgarniających i uszczelniających
o wymiarach od śred. 99 do śred. 102, grubości 4,5 mm.

Materiał na rozdzielacze i pierścienie zapewnia. — Wy­
twórnia zawrze chętnie umowę na lata następne.

Szczegółowych informacji udziela i oferty przyjmuje
Sekcja Kooperacji tel. wewn. 177.

K-3052

BLACHĘ cynkową gr. 0,65
mm, 1.100 kg — sprzedam.
Eleonora Łatka, Jazowsko
181, woj. nowosądeckie.

S-7344

FIAT 127 p, zielony — po
niedużym przebiegu —

sprzedam. Jan Matuszyk,
Ropa 105, wojew. nowosą­
deckie. P-108

KABINĘ Zuka nowego
typu — sprzedam. Maria
Korona, Stary Sącz, Żwir­
ki i Wigury 21.

S-7345

LUBLIN Gaz 51, po re­
moncie — pilnie sprze­
dam. Wojciech Wójciak,
Łukowice 75, woj. nowo­
sądeckie. S-7348

FIKUS piętnastoletni —

sprzedam. Litewska 26/25,
telefon 351-13.

11382-g

NOWĄ karoserię Fiata
125 p MR, po wypadku —

sprzedam. Władysław Le-
gień. Trzebieńczyce 60 —

k. Zatora. 11564-g

SYRENA 105 — przebieg
13.000 km — sprzedam. —

Gorlice, telefon 211-77 —

po piętnastej. P-107

CIĄGNIK Ursus C-325 —

stan idealny, — sprzedam.
Józef Czaja, 32-414 Gru-
szów, woj. krakowskie. —

Na listy nie odpowiadam.
11230-g

LOKALE

BYDGOSZCZ — mieszka­
nie M-2 zamienię na po­
dobne w Cieszynie. Mo-
drakowa 80/5, po 17-teJ.

K- .1046

TARNÓW! Zamienię dwa

pokoje, kuchnia — kom­
fortowe, w centrum, na

M-3 lub garsonierę. Oferty
11751 ,,Prasa’* — Tarnów,
Krakowska 12.

BYDGOSZCZ — mieszka­
nie spółdzielcze M-3 za­
mienię na podobne lub
większe w Krakowie, No­
wym Sączu lub okolicy.
Wiadomość: Walerian Pa­
wlus, Bydgoszcz, SouJcie-
go 3/19.

K-3047

KRAKÓW! — Mieszkanie
M-4, zamienię na Zako­
pane. Oferty 11696 „Pra­
sa" — Kraków, Wiślna 2.

PIĘKNĄ, kwaterunkową,
garsonierę, w Tarnowie —

zamienię na M-3 lub M-4,
Tarnów, Nowy Sącz. Tar­
nów, telefon 828-95. godz.
16—18. T-7411

DUDZIAK Bogdan, Tym­
bark 81, zgubił legityma­
cję szkolną, wydaną przez
Zespół Szkół Mechanicz­
nych Nr 1 w Krakowie.

10957-g

GRĘDA Jan, Kraków, al.

3-go Maja 5. zgubił legity­
mację studencką, wydaną
przez UJ. 11486-g

PACTWA Ewa, Kraków,
ul. Nad Sudołem 24/59,
zgubiła legitymację stu­
dencką nr 67 TiR/S — wy­
daną przez AWF w Kra­
kowie. I0963-g

STRZAŁKOWSKI Zbig­
niew, Kraków, Fiołkowa
19 — zgubił legitymację
studencką nr MFT/374/74,
wydaną przez WSP Kra­
ków. 11260-g

MALENCZYK Władysław,
Kraków, Rolnicza 4/12 —

zgubił legitymację studen­
cką nr MFT/m/19S/76/77,
wydaną przez WSP Kra­
ków. 11221-g

SŁOMIANY Paweł, zam.

Kraków, Reymonta 17 —

zgubił legitymację stu­
dencką nr 153/G/71 — wy­
daną przez AGH.

12102-g

MAZIARZ Stefan — Kra­
ków. Piastowska 37, zgu­
bił legitymację studencką
nr 161/72/Masz — wydaną
przez AGH.

11484-g

KRAWCZYK Marek —

Piotrków Trybunalski, ul.
Górna 37, zgubił legityma­
cję studencką nr 93/72/G.

wydaną przez AGH.

11465-g

KACZOROWSKA Halina,
Sosnowiec, ul. Kruczkow­
skiego 24/25, zgubiła legi­
tymację studencką, wyda­
ną przez Uniwersytet Ja­
gielloński. 11664-g

BASTER Piotr, Brzoskwi­
nia 26, zgubił legitymacja
szkolną nr 273/3 — wydaną
przez Technikum Energe­
tyczne w Krakowie.

11329-g

MONDEL Jacek, Kraków,
Wybickiego 2, zgubił legi­
tymację studencką, wyda­
ną przez AGH w Krako­
wie. 11560-g

RÓŻNE
DZIEWIARSKIE dwupły­
towe wolnostojące maszy­
ny do produkcji swetrów,
wykonuje Sliwańskl —

Łódź, Wólczańska 43.
K-29ST
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»Dom Harcerza^
dla młodzieży Krakowa

<>. Js-f?

TEATRY

Nowohuccy harcerze będą obchodzić 20-1 ecie działalności
swego Hufca w nowej siedzibie. Wczoraj został otwarty „Dom
Harcerza" dar władz Nowej Huty dla ponad 15 tys. harcerzy
dzielnicy. W adaptowanych pomieszczeniach budynku nr 22
na os. Szkolnym znajdą swe miejsce 23 koła zainteresowań,
kluby: instruktorski, turystyki, przyjaźni, tu także kształco­
na będzie kadra funkcyjna ZHP. Otaczający budynek ogród
zostanie wykorzystany dla prowadzenia nieobozowej akcji
letniej.

Projektantami i wykonawcami wnętrz pracowni byli har­
cerze Hufca, a pomagała im dzielnie młodzież szkół krakow­
skich. Wśród estetycznie i funkcjonalnie urządzonych pomie­
szczeń Domu warto wymienić salę kominkową, przeznaczoną
dla spotkań i akademii, pomieszczenie ruchu drogowego, maj-
sterkownię dla zuchów, pracownię fotograficzną wyposażoną
także w kamerę filmową. Dodajmy także, że z pracami przy
zagospodarowaniu budynku uporali się harcerze w ciągu 5-
ciu miesięcy.

W uroczystości otwarcia „Domu Harcerza” udział wzięli:
naczelnik dzielnicy Nowa Huta EDWARD STRZEBONSK1,
komendant Chorągwi Krakowskiej STANISŁAW CIUŁA oraz

przedstawiciele władz oświatowych. (Fal)

Bogaty program obchodów 1-Majowego Święta

Spotkanie przodowników pracy w KK PZPR

Akademie, wieczornice, capstrzyki

t

Komunikat
W związku ze zbliżającym aię

świętem 1 Maja — przypomina
się wszystkim właścicielom do­
mów, przedsiębiorstwom i za­
kładom państwowym, spółdziel­
czym i prywatnym o obowiąz­
ku: — wywieszenia flag o bar­
wach narodowych i robotniczych

tkanin, por-
odpowiedni

witryn, wy-
zakładów u-

oczyszczenia i u-

oraz — uroczystej dekoracji pro­
porcami, płatami
tretami i w inny
sposób budynków,
staw sklepowych i
śluzowych,
porządkowania terenów przyle­
głych do budynków i obiektów.

Czas trwania dekoracji ustala
się na okres od 28 kwietnia do
1 maja włącznie.

Zbliż* się święto ludzi pra­
cy — 1 Maja. Tegoroczne ob­
chody mieć będą szczególnie
uroczysty charakter — zbie­
gają się bowiem z 60 rocznicą
Wielkiej Socjalistycznej Re­
wolucji Październikowej.

W województwie miejskim
krakowskim, jednym z głów­
nych punktów obchodów 1

Maja będzie uroczyste, tra­
dycyjne już spotkanie przo­
dujących ludzi pracy woje­
wództwa z władzami “ polity­
cznymi i administracyjnymi
Krakowa. Odbędzie się ono

29 bm. o godz. 14 w sali kon­
ferencyjnej KK PZPR. Gru­
pie zasłużonych działaczy i

przodowników pracy wręczo-

ne zostaną wysokie odznacze­
nia państwowe.

1
wa

się
jowym, który rozpocznie się
o godz. 10. Bezpośrednio po
zakończeniu manifestacji, w

różnych. punktach miasta roz­
pocznie się wielki festyn im­
prez kulturalnych. Koncerty
zespołów folklorystycznych,
orkiestr dętych, kiermasz księ-
żki i prasy — to jedynie nie­
które z atrakcji. We wszy^f-
kich dzielnicach Krakowa

zorganizowane zostaną maso­
we imprezy kulturalne i spor­
towe.

maja mieszkańcy Krako-
i województwa spotkają

w Pochodzie Pierwszoma-

Spotkania z przodującymi
pracownikami odbędą się też
w zakładach przemysłowych
woj. miejskiego krakowskie­
go, młodzież gościć będzie we­
teranów ruchu robotniczego
na uroczystych akademiach i
wieczornicach. W szkołach

przygotowuje się apele i po­
ranki. 30 kwietnia capstrzy­
ki młodzieży szkolnej i har­
cerskiej — poprzedzą majowe
święto.

Powołany został Komitet

Organizacyjny obchodów 1

Maja w wojewódzwie miej­
skim krakowskim. Jego prze­
wodniczącym jest sekretarz
KK PZPR — Andrzej Czyi.

msla KRONIKA
■ Muzeum Archeologiczne

(Poselska 3): Prelekcja dr M.

Godłowskiej — Obrządek po­
grzebowy najstarszych ludów

rolniczych w Polsce południo­
wej — 18 wst. wolny ■ Mu­
zeum Narodowe dr M. Kopf-
fowa — Sztuka w Krakowie
w3ćwierciw.XV—19■
PWSM (Boh. Stalingradu 3):
Recital organowy Jeannine
Paoli (Francja) — 19.30 ■
Muzeum Żup Krakowskich o-

raz Kopalnia w Wieliczce za­
praszają na koncert Capella
Cracoviensis — 18.30 ■ UCK

„Karlik-Perspektywy” (Rey­
monta 16): Problemy i kon­
flikty ludzkiej egzystencji —

20 ■ KDK „Pod Baranami”

(Rynek Gł. 27): Impreza mu­
zyczna — W kręgu czardasza
— 18 s. Drewniana Prelekcja
dr A. Gerhardta — Neapol —

Sorrento — Capri — 17.15 s.

115.

W galeriach wystawowych
Niemal wszystkie najważniej­

sze galerie wystawowe Krakowa
zmieniły w ostatnich dniach
ekspozycje. W. sobotę, w Galerii
„Krzysżtofory” otwarto XIV
wystawę Grupy Krakowskiej.
Jak zwykle, niemałe to wyda­
rzenie w świecie artystycznym.
Znawcy czekają jednak na Kan­
tora, który tymczasem nieobec­
ny nadesłał fotografię obrazu.

W poniedziałek, w dniu otwar­
cia XV Walnego Zjazdu Polskich
Artystów Plastyków obradują­
cych w Krakowie otwarto w

Pałacu Sztuki z udziałem m. in.
Lucjan; Motyki — kier. Wydz.
Kultury KC PZPR i sekretarza
KK PZPR Andrzeja Czyża wy­
stawy dwóch rektorów. B. rek­
tor ASP Mieczysław Wejman
tym razem w roli malarza (nie
grafika) snuje myśli wokół te­
matu: Pomnik Mickiewicza.
„Każdy pomnik ma bowiem
swoje własne życie” — i to jest

punkt wyścia. Aktualny prorek­
tor Andrzej Pietsch przedstawia
retrospektywę. Dojrzała intelek­
tualnie, refleksyjna, może nieco
obsesejna grafika Pietscha robi
duże wrażenie. Warsztatowo nie­
skazitelna.

Nadto w Galerii „Pryzmat”
wystawa „Grand Prix Plakatu
76” czyli najlepsze plakaty roku.
Nagrodę główną otrzymała Z.
Szonert-Kawecka za ironiczny
plakat polityczny: „Obraz jedno­
ści Trzeciego Świata”. Ze skórki
banana wynurza się pocisk. Wy­
różniają się też optycznie pla­
katy J. Nuchowskiego.

W Galerii Desy przy ul. Brac­
kiej młoda Japonka Michiyo
Yamumoto prezentuje grafikę.
Nowoczesność, niezwykłe możli­
wości serigrafii, w'ysoka kultura
rokują artystce (pierwszy raz za

granicą) spore nadzieje na przy­
szłość. Zapraszamy do Krakowa
na MBG. (cis)

W Krakowskim „Telosie” większość załogi stanowią kobiety.
Ich sprawne dłonie są nie zastąpione w montażu precyzyjnych
elementów układów telefonicznych. Na zdjęciu: Antonina Pie­
karz przy stanowisku pracy. Fot. W. Klar

Pasta jest ale jaka
Szanuj czas rolnika

Utarł się zły zwyczaj, że na

drzwiach sklepów Gminnej
Spółdzielni w Skale kartki z’

napisem „wyszłam do banku”

pojawiały się z częstotliwością
większą niż nakazywałaby
przyzwoitość a zdarzało się. że
z tego powodu sklep był nie­
czynny przez pół dnia. Powo­
dowało to uzasadnione nieza-

dowolenie wśród klientów,
którzy w większości są rolni­
kami, bo. nieraz z powodu tej­
że niesolidności wyprawę po
zakupy trzeba było odbywać
na raty. O zajęcie stanowiska
w tej sprawie poprosiliśmy
wiceprezesa GS w Skale A-
DOLFA WILKA. „Istotnie,
nasze sklepowe mają obowią-

zęk codziennego przekazywa­
nia utargu do banku i nie
zawsze ta operacja przebiega
sprawnie zwłaszcza zaś w dni

targowe kiedy w banku są
kolejki. Sądzę, jednak, że ten

proceder niebawem będzie na­
leżeć do przeszłości. Podjęliś­
my bowiem starania o wypo­
sażenie wszystkich sklepo­
wych w tzw. portfele. Do nich
wkładać się będzie utarg wraz

z raportem kasowym i skła­
dać w odpowiedniej kasecie
w banku. W sumie więc cała
operacja nie powinna zająć
więcej niż kilka minut”. Oby...

Kilka miesięcy temu brako­
wało na rynku pasty do zę­
bów. Obecnie zaopatrzenie
znacznie się poprawiło, jed­
nakże jakość dostępnych w

sprzedaży past, pozostawia
wiele do życzenia.

Dyrektor Oddziału Handlu

Artykułami Nieżywmjściowy-
mi Czesław Tochowicz poin­
formował nas, że z zaopatrze­
niem w pasty lepszych gatun­
ków nie powinno być kłopo­
tów w drugim kwartale, a w

czerwcu spodziewane są do­
datkowe dostawy z „Lechii”.
Również kioski „Ruchu” — o

czym powiadomiła nas kiero­
wnik Działu Obrotu Towaro-

wego RSW „Prasa - Książka-
Ruch” PUPiK Anna Gospoda­
rek, będzie można kupić już
wkrótce pasty w jedenastu ga­
tunkach. Na razie „Lechia” —

jedyny producent pasty reali­
zuje „poślizg” z pierwszego
kwartału, spowodowany bra­
kiem koniecznych składników
do produkcji, stąd niewielki

wybór poszukiwanych gatun­
ków past.

Naszą uwagę o złej jakości
rozprowadzanych past kierow­
nik A. Gospodarek skwitowała
stwierdzeniem: „Nic o tym nie
wiem, nie było reklamacji”,
Czyżbyśmy się mylili?

SŁOWACKIEGO (pl. Ducha 1):
St. Hadyna: Deklaracja 76 — 19.1J,
MINIATURA (pl. Ducha 2): E.

Westphal: Te twoje chmury —

19.15, STARY (Jagiellońska 1): A.
Mickiewicz: Dziady — 19 (przedst.
zamkn., abonamenty nieważne),
kameralny (Boh. Stalingradu
21): A. Strindberg: Panna Julia —

20.30, BAGATELA (Karmelicka 6):
H. Kajzar: Gwiazda — 19.30, LU­
DOWY (os. Teatralne 34): A. Ar­
buzów: Staromodna komedia —

19.13, GROTESKA (Skarbowa 2):
A. Gajdar: Bumbarasz — 10, KA­
BARET POD BUDĄ (Ziaji 10/12):
Premia — 20.

CO^GDZIEl
KIEDY ?

WTOREK

Fot, Andrzej Wierzbicki
Na sporym odcinku krakowskich Plant rekultywacja dobiega

końca.

Zieleń dla miasta
Największy teren rekreacyjny

Krakowa — Lasek Wolski musi
stale wzbogacać się o nowe drze­
wa i krzewy. Nic
również on został
akcją „Zieleń dla
od dwóch tygodni
nim nowe drzewka i krzewy.
W sumie do końca maja zosta­
nie zasadzonych 34 tysiące mło­
dych drzewek, w tym jodły, bu­
ki, jesiony, dęby i in.

Stale odnawianie drzewostanu
Lasku Wolskiego decyduje o je-

dziwnego, iż
objęty naszą
miasta". Juz
sadzi się w

go przyszłości, stąd wszyscy do­
ceniamy wagę prac prowadzo­
nych na tym leśnym terenie-
Jednak sami pracownicy admi­
nistracji Lasku nie podołaliby
czekającym ich w najbliższym
czasie zadaniom. Pomoc zade­
klarowała młodzież z dzielnicy
Krowodrza, która w czynie spo­
łecznym włączyła się do zale­
siania wolnych miejsc w Lasku.
Za przykładem tym powinna
pójść młodzież szkolna i stu­
dencka z innych dzielnic nasze­
go miasta, (ik)

APOLLO (Solskiego 11): niecz.
— remont. DOM ŻOŁNIERZA (Lu­
bicz 48): Szczęki (USA 15 lat) *♦♦/
•« —15.45, 18. KIJÓW (al. Krasiń-

aldego 34): Terror Mechagodzilli
(jap. b .o .) »/’” — 16, Serpico
(Wl. 18 lat) *♦*»/«» — 18, 20.30 .

KULTURA (Rynek Gł. 27): Ziemia
obiecana (poi. 18 lat) — 10, Szczę­
śliwego Nowego Roku (fr. 18 lat)
•»/•«•

_ 12.30, U.30, 16.30, 18.15,
30.15. MŁODA GWARDIA (Lu­
bicz 15): Mściciel (USA 18 lat)
»/“» — 12.30, 14.45, 17, (seans
zamkn. 19.15). MIKRO (Dzierżyń-
akiego 5): Stróż plaży w sezonie

zimowym (jug. 15 lat) •♦•/«> —

15.45, 18, 20.15. MASKOTKA

(Dzierżyńskiego 55): Gdyby Don
Juan byl kobietą (fr. 18 lat) */»
— 11, 13, 17.30, 19.30, Eliksir mło­
dości (rum. b .o.) */°° — 15.30 . PA­
SAŻ BIELAKA: Przygody Bolka i
Lolka (poi. b.o.) — 10, 11, 15, 16,
Dzieje grzechu (poi. 18 lat)
— 12, 18, 20, 22. PODWAWEL­
SKIE (Komandosów 21): niecz.
ROTUNDA (Oleandry 1): niecz.
SFINKS (os. Górali 5): Papierowy
księżyc (USA 15 lat) *»»/«» —

15, 19, 20. SZTUKA (Jana 4): Pa­
sja według Mateusza (jug. 18 lat)
»»/• — 12, Barwy ochronne (poi.
13 lat) *»*/«>»

_ 15.45, 18, 20.15.
ŚWIT D. SALA (os. Teatralne 10):
Człowiek z marmuru (poi. 15 lat)

_ u, 19.15. ŚWIT M. SA­
LA (os. Teatralne 10): Lalka (poi.
15 lat) »‘/°" — 16, 19. ŚWIATO­
WID D. SALA (os. Na Skarpie 7):
Niedorajda (poi. 12 lat) — 16, 18,
20. ŚWIATOWID M. SALA (os. Na

Skarpie 7): Dziewięć miesięcy
(węg. 15 lat) »*/» — 15, 17, 19. TĘ­
CZA (Praska 27): Piątaszek 1 Ro­
binson (ang. b .o .) */°° — 17, 19.
UCIECHA (Boh. Stalingradu 16):
Człowiek z marmuru (poi. 15 lat)
•**»/ooo»

_

9 .45, 13, ig.lS, 19.1.5.
UGOREK (os. Ugorek): Motylem
jestem (poi. b .o .) *♦/<»* — 15, 17,
Konformista (wl. 18 lat) «•♦/» —

19. WANDA (Waryńskiego 5):
Nashville (USA 15 lat) ♦»»/»» —

W. 13, 18.15, 19.15. WARSZAWA
(Stradom 15): Stara strzelba (fr.
18 lat) »*/’“■’ — (11, 15.15 seanse

zamkn.), 15.45, 18, Ryzykant (USA
15 lat) »/«• — 20. WOLNOŚĆ (18
Stycznia 1): płonący wieżowiec
(USA 15 lat) **/“°° — 10, 13, 16.15,
19.30 . WRZOS (Zamojskiego 50):
West Side Story (USA 15 lat)
»*»»/"«

_ 14, 19. WIEDZA (Ry­
nek GL 37): Pasje Jana Matejki
— 17.15. WISŁA (Gazowa 25):
Ptaki ptakom (poi. 12 lat) ♦*/“ —

13. samuraj 1 kowboje (fr. 15 lat)
*/<x»

_ H, 18, 18, 20. ZWIĄZKO­
WIEC (Grzegórzecka 71): Cenny
lup (fr. 15 lat) •/“»• — 15.45, 18,
30.15.

GDÓW — Promyk: Doktor Mla-
den (jug. 15 lat) »/«• — 19, KRZE­
SZOWICE — Nowości: Zeznania
komisarza policji przed prokura­
torem republiki (wl. 15 lat) ***/

— 16, 18, 20, MYŚLENICE —

Wista: Oddział (USA 15 lat) »»*/«»
— 15.30, 17.45 , 20, NIEPOŁOMICE —

Bajka: Hazardziści (poi. 15 lat)
*♦/»“>

_ 17, 19, PROSZOWICE —

Syrenka: Ostatni wiosenny śnieg
(Wl. 15 lat) */°« — 19, SŁOMNIKI

— Czar: Trędowata (poi. 12 lat)
•/«”*

_ 16:30, 19, SKAŁA — Gro­
ta: Kapitan Mikuła Mały (jug.
b.o .) */" — 16. 18, SKAWINA —

Junak: Płonący wieżowiec (USA
15 lat) ♦»/<»» — u, 20, Hutnik:

Trudny jest tylko pierwszy krok
(ZSRR b.o .) */«• — 18, WIELICZKA

— Górnik: Ucieczka przez pusty­
nię (fr. 15 lat) **/~» — 15, 17, 19.

(10—20), GALERIA „B" DE­
SA (ul. Bracka 2): Wystawa gra­
fiki MICHIYO YAMAMOTO (Japo­
nia) : (11—19), GALERIA DESA
(Jana 3): R. KWIECIEŃ: TKANI­
NA — MALARSTWO: (11—19),.
GALERIA PRYZMAT (Łobzowska
4): Wystawa — GRAND PRIX
PLAKATU 76: (10—18), GALERIA
ZPAP (Floriańska 34): (11—19),
SALON TPSP (N. Huta, al. Róż 3):
Wystawa ogólnopolskich plenerów
ANDRYCHÓW 76 — SUCHA 76 -

TKANINA — MALARSTWO:
(11—18), GALERIA DESA (os. Ko­
ściuszkowskie 5): Wystawa R.
WINIARSKIEGO: (11—19), BI­
BLIOTEKA WOJEWÓDZKA (Mi­
chałowskiego 10): Wyśtawa
SIENKIEWICZ DAWNIEJ 1 DZI­
SIAJ: (8.30—18), JAMA MICHALI­
KA — Bar kawowy (Floriańska
45): Wystawa malarstwa Z. Pytla:
(10—22). GALERIA STU (aL Kra­
sińskiego 18): Wystawa - ŻYJ-
NIA (niecz.), PASAŻ BIELAKA:

Wystawa A. BILSKIEJ-TARAŃ-
TIUK: (9—22).

KLUB MUZYKA SPAM (Miko­
łajska 14): Wystawa jednego dzie­
ła: rzeźby — doc. J . POTĘPY,
obrazy — prof. S. SASIMA 1 mgr
J. STOPCZYŃSKIEGO: (18—22).

KLUB ZNP (Szewska 20): Wy­
stawa malarstwa A. BUKOW-
SKIEJ-HAS.

PAŁAC POD BARANAMI

(Rynek Główny 17): Wy­
stawa prac malarskich dzieci z

Państw. Ogniska Plastycznego W

Opolu: (14—19).
MYŚLENICE — DOM GRECKI

(Sobieskiego 3): Karpackie malar­
stwo na szkle (10—14), BWA —

Wystawa H. CIESLIŃSKIEJ-BRZE -

SKIEJ — malarstwo (9—14), MDK

(Reja 5): Malarstwo Z. WRONA,
SALON AUTOMATÓW ZRĘCZ­

NOŚCIOWYCH „ZAKOPIANKA” —

PLANTY: (10—20) oraz UL. MO­
GILSKA 78: (11—20).

SALON ROZRYWKI (Pstrowskie­
go 12 (11—21).

LAS WOLSKI — ZOO: (»—18).

SZPITALE/-}
DYŻURNE

CHIRURGICZNY: Trynitarska
11, UROLOGICZNYr Grzegórzecka
18, OKULISTYCZNY: Witkowlce,
LARYNGOLOGICZNY: Kopernika
23a, CHIRURGII DZIEC.: Proko­
cim.

MYŚLENICE (Szpitalna 3) — tel.
204-44 (całą dobę), PROSZOWICE

(Kopernika 3) — teL 251 (całą do­
bę).

INFORMACJA SŁUŻBY ZDRO­
WIA:

KRAKÓW: tel. 378-80 (8—23), taL
240-93 (22-8),

DYŻURNE PRZYCHODNIE:
PRZYCHODNIA REJ. nr 5 (al.

Pokoju 4) — tel. 181-80, 183-86 (13—
22).

PRZYCHODNIA REJ. nr 8 (N.
Huta, os. Jagiellońskie bl. 1) —

tel, 469-15 (18—22). ,

PRZYCHODNIA REJ. nr 1 (Gal­
la 24) — tel. 721-35 (18—22).

PRZYCHODNIA REJ. nr 8 (Kra­
sickiego Boczna 3) — tel. 613-55
(18—22).

PRZYCHODNIA PRZYSZPITAL­
NA W MYŚLENICACH (15—20).

PRZYCHODNIA PRZYSZPITAL­
NA I REJONOWA W PROSZOWI­
CACH (Kościuszki 30) (15—20).

Wszystkie placówki udzielają
porad ambulatoryjnych oraz

przyjmują wizyty domowe w za­
kresie ogólnym, pediatrycznym,
stomatologicznym 1 zabiegowym,
(inne oddziały szpitali wg rejoni­
zacji) .

POGOTOWIE *

13.35 Tańce lud. różnych narodów.
14.00 Tu Radio Kierowców. 14 .03
Tańce komp. polskich. 14.20 Sport
to zdrowie. 14.25 Rytmy młodych.
15.05 List z Polski. 15.10 Z polskiej
fonoteki. 15.35 Spotk. z pios. ra­
dziecką. 16.05 Tu Radio Kierow­
ców. 16.06 U przyjaciół. 16.11 Nowe

płyty „Polskich Nagrań”. 16.30
Aktualności kult. 16.35 Interserwis.
17.00 Radiokurier. 17.20 Problemy
włoskiej pios. 18.00 Muz. i aktualn.
18.25 Tu Radio Kierowców. 18.33
Przeb. sprzed lat. 19.15 Ork. PU
1 TV w Lodzi. 19.40 Mel. angiel­
skiego kina. 20.05 NURT - „Py­
tania, odpowiedzi, dyskusje”. 20.23
Wlecz, konc. życzeń miłośników
muz. poważnej — w opr. K . Za-

lesińskiego. 21.05 Olimpijski alert
młodzieżowy — Moskwa 80. 31.13
Kom. Tot. Sport. 21 .28 Muz. kalej­
doskop — aud. J. Skolarskiej.
22.20 Tu radio kierowców. 22.23
Gra Ramsey Lovis. 22 .30 Fala 77.
22.40 Mini-recital Ewy Bem. 23.00
Minął dzień. 23.12 Wiad. sport.
23.15 Jan session — aud. R,
Washki.

PROGRAM II
na fali 249 m oraz 67,67 MHg

DZIENNIKI: 4.30, 5.30, 6.30,
7.30, 8.30, 11.30, 13.30, 16.40,
21.30. 23.30.

12.45 J. Elsner — Sonata skrzyp­
cowa D-dur. 13.00 Dla kl. in 1 IV

(wych. muz.) „Poznajemy kom­
pozytorów” — aud. W . Lewkowi­
cza. 13.20 Gra gitarzysta Nareiso

Yepes. 13.35 Ze wsi 1 o wsi. 13.30
Mel. z Pragi. 14 .10 Więcej, lepiej,
nowocześniej. 14.25 Tu Radio —

Moskwa. 14.45 Malarstwo 1 muzi’-
ka. 1S.00 Zawsze o 15 — progr.
dla dziewcząt i chłopców. 14.30
Studio Słonecznik. 16.00 Wrocław­
skie Skowronki Radiowe — dyr,
E. Kajdasz. 16.10 Rytm, rynek;
reki. 16.20 Katalog wydawniczy,
16.25 Mel. z operetek. 17.00 Claud»
Debussy — „Iberia” z cyklu:
„Images pour orchestra". 17.20

Sądy nleostateczne' czyli niepoert
o poezji i poetach — aud. H. Ko­
morowskiej. 17.40 z mikrof. prze*
trzy zmiany. 17.55 Na każde pyta­
nie odpowiedź — mag. muz. Al
Chlopecklego i A. Jujki. 18.30 Echi
dnia. 18.40 Siadem inwest. mi­
liardów. 19.00 Podróże muz. p4
kraju. 19.30 Kolebki kultury -*

mag. w opr. A. Małachowskiego*
21.00 Arie operowe w wyk. Gerar­
da Souzay. 21.40 Koresp. z zagr;
21.45 Wiad. sport. 21 .50 Kom. Tot.
Sport. 21.52 Ćo piszą o muzyce?
— aud. J. Grzybowskiego, 22.1#
Rad. Tygod. Kulturalny. 22.50 Z

inicjatywy P. Sachara. 23.35 Co

słychać w świecie. 23.40 Chanson*
Clementa Janneąuina śpiewa Zesp,
Wokalny Rogera Blancharda.

PROGRAM III
n* UKF 67.94 I 66.89 MH»
5,00, 6.00 STAN POGODY f

WIADOMOŚCI. 13.50 „Pamiętni!#
z trzech mórz i jednego oceanu"*
— ode. pow. J . s. Stawińskiego;
14.00 Konc. i utwory kameraln*
Bell Bartoka. 15.00, 17, 19.30 Ekspr;
przez świat. 15.05 Program dnia;
15.10 Gitara, kastaniety i plosenk*
(opr. J . Karbowska). 15.30 1:1 -»

o sporcie rozm. B. Tomaszewski
i S. Wysocki. 15.45 Rock and roi-
le zesp. Mud. 16.00 Rozszyfr. pios,
(opr. M . Mroziński). 16.20 Genea­
logia standardu — aud. M. GaJ

szyńskiego. 16.45 Nasz rbk 77.
17.05 Muz. poczta UKF — prow;
D. Michalski. 17.40 Wernisaż — j;
Cieślak — aud. A. Matyni. 18.0#

Muzykobranie. 18.30 Polityka dla

wszystkich. 18.45 Blues wczoraj
1 dziś — aud. M . Jurkowskiej.
19.15 Książka tygodnia — B. Mro­
zek „Ghandi”. 19.33 Opera tygod­
nia — S . Prokofiew — „Wojna i

pokój” — (opr. A. Karnlcki).
19.50 „Ludzie i drzewa” — pow.
Akrama Ajlisli. 20.00 Mlni-max —

czyli minimum słów, maksimum
muzyki — aud. P, Kaczkowskiego.
20.40 „Martwe dusze” w teatrze
— aud. w . Toczyskiej i z. Fedee-
kiego. 21.05 Wielki pianista W.
Horowitz: fanatyk Scarlattiego —

aud. J. Webera. 21.50 Bossa nov*
na organach. 22.00 Fakty dnia.
22.08 Gwiazda siedmiu wieczorów
— zespól 2+1. 22 .15 Co wieczór

pow. w wyd. dźwięk. — T. Par­
nicki „Srebrne orły”. 22.45 Śpiew*
Alla Pugaczowa. 23.00 Swoje ulu­
bione wiersze rec. St. Celińska.
23.05 Czas relaksu (opr. G . Wa-
sówski). 23.45 Program na środę.
23.50 Na dobranoc śpiewa N.
Mouskouri.

Wypadki
Wskutek „dachowania” „syre­

ny” w Łężkowicach kolo Kłaj*
29-letni pasażer samochodu

Henryk Kurek, nm. Bochnia,
ul. Jana 8/14, doznał złamania
kręgosłupa i został przewiezio­
ny do szpitala w Bochni, £

Mieczysław' Łrgin, z ara. os. 20-
lecia 16/107, wskutek potrącenia
doznał rany tłuczonej ręki. 0
Mężczyzna o nieustalonych per­
sonaliach został potrącony przez
samochód na ul. Grzegórzeckiej.
Ofiara z urazem głowy przewie­
ziona została do szpitala woj­
skowego.

Na rogatkach Krakowa

Smutne witanie gości...

(k)

Potrzebny goniec
Redakcja „Gazety Południo­

wej” poszukuje gońca, najchę­
tniej mężczyzny Warunki do

uzgodnienia w Sekretariacie
„GP” w godzinach od 12 do
15, teł. 225-93.

Rogatki każdego miasta, zwłaszcza przy
drogach wjazdowych, są jego wizytówką.
Zdawałoby się, że tego truizmu nikomu w

Krakowie nie trzeba powtarzać, a je­
dnak... Rajd po obrzeżach naszego miasta

świadczy o czym innym.
Oczom przyjezdnych od strony Warsza­

wy (szosa E-7) ukazuje się podświetlany
herb Krakowa. Kawałek dalej jednak na­
potykają na pordzewiały, wyblakły plan
miasta — z napisem „Witamy”. Jest on już
nieaktualny, gdyż np. wskazuje parking ■
na Małym Rynku. Następnymi tablicami
informacyjnymi są: informacja pomocy
drogowej, „»Wawel-Tourist« poleca”, „Pol-
mozbytu” i... ,,Agromy”.

Podobny zestaw powtarza się na pozo­
stałych rogatkach, nie zawsze w całości.

Na zakopiance np. nie ma ani planu Kra­
kowa. ani informacji „Wawel-Touristu”.
Dostrzegliśmy natomiast maleńką tablicz­
ką „Camping’’ i obłażącą z lakieru — „Ca­
fe Magnolia”. Natomiast placyk przed
wzniesioną przy wjeż.dzie od strony Wie­
liczki dekoracją z napisem... „RAKÓW”
zarasta trawką, która bujnie kiełkuje mię­
dzy płytami chodnikowymi. Z ciekawostek

należy wymienić ogromny napis „ZURT”
(umieszczony po lewej stronie!) przy wjeź-
dzie do Krakowa od strony Olkusza.

Nie chcielibyśmy, by reakcją na nasze

uwagi było tylko odmalowanie tablic i
ich uzupełnienie. Sądzimy, że obrzeżami

naszego miasta powinni się zająć wreszcie

plastycy. Informacja turystyczna nawet

rzetelna, a do tej daleko, to nie wszystko...
(kwarc)

Wczoraj 4) na ul. Floriań­
skiej 37, przed punktem sprze­
daży lodów i gofrów królował
piękny, choć utrudniający
przejście kolorowy parasol.!
Czyżby... reklama kawiarnia­
nych ogródków, które mają
powstać w Małym Rynku? 0
na os. Tysiąclecia przed du­
żym, z daleka widocznym par­
kiem z ławkami i placem za­
baw dla dzieci stoi napis:
„Park”. Ostrzeżenie czy infor­
macja? za Mistrzejowicami
znajduje się zjazd z głównej
drogi, prowadzący na Olszę.
Przed nim figuruje zakaz ru­
chu dla pojazdów, jednak au­
tobusy i samochody kursują
tamtędy bez przeszkód *

przy
ulicach, przez które przecho­
dzić będzie pochód 1 Majowy
zainstalowano już głośniki Q
zauważyliśmy, że wokół sztu­
cznego lodowiska przy Hali
Targowej ukończono budowę
ogrodzenia. Płot powstał, ale
zniszczono kilka pączkujących
krzewów, tak, jakby nie dało
się ich przesadzić @ mistrzy­
nią województwa w

na maszynie została
Korpała, pracownik
„Społem”, która w ciągu pół
godziny uzyskała 13.021 bez­
błędnych uderzeń.

pisaniu
Halina

wss

(En)

PROGRAM I
6.00 Rad.-Tel. Szk. Sred. —

Chemia, 1. 25
6.30 Rad.-Tel. Szk. Sred. —

Biologia, 1. 20
7.35 Bliźniacy — film fab.

prod. NRD
9.00 Dla szkół: Język polski,

kl. V
10.00 Dla szkół: Czerwone,

żółte, zielone
12.55 Dla szkół: Progr. dla

szlc sred
13.45 Telew. Techn. Roln.

Historia, 1. 6
14.30 .Telew. Techn. Roln. —

Uprawa roślin, 1. 49
15.55 Program dnia

16.00 Obiektyw — woj. łódz­
kiego, kieleckiego, piotrkow­
skiego, radomskiego, sieradz­
kiego, tarnobrzeskiego

16.20 Dziennik (kol.)
16.30 Studio telewizji mło­

dych
17.10 Inicjatywy — program

publicystyczny (kol.)
17.40 Kółko i krzyżyk — Te­

leturniej
18.05 Magazyn motoryzacyj­

ny
18.25 W starym kinie — Ko­

micy niemego ekranu — mon­
taż niemych komedii prod.
ang.

I
¥11 PROGRAM
I w TELEWIZJI

18.50 Radzimy rolnikom —

(kol.)
19.00 Dobranoc dla najmłod­

szych i program dla młodzie­
ży (kol.)

19.30 Wieczór z dziennikiem
(kol.)

20.30 Pociąg sanitarny —

ode. 4 — ostatni — film ser.

prod. ZSRR
. 21.40 Świat i Polska — progr.

publicystyczny (kol.)

22.15 XYZ — cz. 1
22.40 Dziennik (kol.)
22.55 XYZ — cz. 2

PROGRAM H
15.40 Język angielski — 1.27
16.10 Program dnia
16.15 Teatr TV na świecie —

Hans Pfeiffer — Tajny pro­
ces Grussiniusa i innych —

spektakl NRD (kol.)
17.25 Zaklęty dwór — ode.

4 pt. Nowy trop — film Te­
lew. Pol. (kol.)

18.20 Program publicystycz­
ny

18.40 KRONIKA (Kr.) .

19.00 Dobranoc dla najmłod­

szych i program dla młodzie­
ży (kol.)

19.30 Wieczór z dziennikiem

(kol.)
20.30 Wtorek melomana —

Filharmonicy z Gdańska oraz

uwertura z muzyki do drama­
tu — Egmont — L.’ van Bee-
thovena

21.30 24 .godziny (kol.)
21.40 Boję się — progr. o

bezbolesnym rodzeniu

21.50 Studio sport — ■Mi-’
strzostwa Świata grupy I —I

CSRS — Kanada, — transm.K
z. Wiednia (kol.)

23.15 Język niemiecki, 1. 26. i,

WAWEL: Wystawa — WAWEL
ZAGINIONY (niecz.), KOMNA­
TY (10—15), SKARBIEC I ZBRO­
JOWNIA (nieczynne), MUZEUM
NARODOWE — SUKIENNICE:
(niecz.), SZOLAYSKICH (pl. Szcze­
pański 9): (niecz.), CZARTORY­
SKICH (Pijarska 8): (10—16),
DOM JANA MATEJKI (Flo­
riańska 4): Wystawa KRA­
KOWSKA RZEZBA NAGROBKO­
WA W RYSUNKAĆH JANA MA­
TEJKI (10—16), NOWY GMACH

(al. 3 Maja 1): KOLEKCJE MNK
— POLSKI MUNDUR HISTORYCZ­
NY: (10—16), HISTORYCZNE

(Szpitalna 21): Wystawa scenogra­
fii J. JELENSKIEGO (10—18), Jana
12: Wystawa militaria (9—15),
Franciszkańska 4: Wystawa KA-
PISCI: (10—18), ARCHEOLOGICZ­
NE: (Poselska 3) : Wystawa BROŃ
W PRADZIEJACH I- W ŚRED­
NIOWIECZU (14—18), PRZY­
RODNICZE (Sławkowska 17) FAU­
NA EPOKI LODOWCOWEJ -

Zwierzęta egzotyczne, ptaki i owa­
dy (10—13 wst. wol.). MUZEUM
LENINA (Topolowa 5): Stała wy­
stawa LENIN W POLSCE (9—18),
MUZEUM ETNOGRAFICZNE (Wol-
nica 1): (10—15), MUZEUM
ML. POLSKI — Rydlówka (Tet­
majera 26) : (11—14), MUZEUM W
PIESKOWEJ SKALE: (10—17), KO­
PALNIA SOLI W WIELICZCE: (8
— 12), MUZEUM ZUP KRAKOW­
SKICH W WIELICZCE: (7—14 .30
wst. Wolny), GALERIA KTF (Boh.
Stalingradu 13): Wystawa Venus

(9—21), PAŁAC SZTUKI (pl.
Szczepański 4): Wystawa ma­
larstwa A. PIETSCHA i M. WEJ­
MANA: (10—17), GALERIA BWA

(Szczepańska 3a): Wystawa —

RZEZBA ROKU POLSKI POŁUD­
NIOWEJ — 1976: (11—18), GALE­
RIA ZPAP (Anny 3): Wystawa
POLSKIEJ FOTOGRAFII PRA­
SOWEJ 1978 oraz Tomasza SIKORY
— PROPOZYCJE: (10—18), KLUB
MP1K (Maty Rynek 4): GALERIA
— Józef Robakowski — „STAN
ŚWIADOMOŚCI” (11—19). KLUB
MPiK (pl. Centralny): GALERIA:

Wystawa rysunku i akwareli T.
ISKIERKI — BUŁGARIA: CZY­
TELNIA: Wystawa J. SWIĘTEK:

Łazarza 14 tel. 09, zachorowa­
nia i przewozy 238-33 Rynek Pod­
górski 2, 625-50, 657-57, al. Pokoju
7, 109-01, 105-73, Lotnisko Balice
745-63, N. Huta 422-22, 417-70, Pro­
szowice 9, Myślenice 09, Skawina
09, Wieliczka 9, 557-60, Krzeszowi­
ce 9, 88 Jerzmanowice 384 tel. 48.

Rynek Gł. 42, pl. Wolności 7,
Pstrowskiego 94, Nowa Huta —

Centrum A.
MYŚLENICE (Żeromskiego 19) —

tel. 214-28
SKAWINA (Słowackiego 5) —

tel. 250
WIELICZKA (os. Sienkiewicza

bl. 24) — tel. 664.

SPÓŁDZIELCZY PUNKT PEDIA­
TRYCZNY — zamawianie wizyt
domowych od 16 do 23.30, tel.
568-86, 583-43.

OŚRODEK INFOR. USŁUGOWEJ
WUSP „GROMADA” (Floriańska
20) - tel. 565 -88, 200-44 (7—18).

PUNKT INFORMACJI APTECZ­
NEJ: 107-65 (czynny 8—15).

CENTRUM INFORMACJI TURY­
STYCZNEJ WAWEL-TOURIST, ul.
Pawia 8 tel. 260-91 (czynne 8—18).

POMOC DROGOWA: tel. 755-75,
743-92 (czynna od 7 do 22). tel.
144-68 (czynna od 7 do 15).

TOWARZYSTWO ŚWIADOMEGO
MACIERZYŃSTWA (Boh. Stalin­
gradu 13) tel. 576-08 (czynne od 8
do 18).

TELEFON ZAUFANIA: 371-37
(16—22).

MŁODZIEŻOWY TELEFON ZAU­
FANIA: 611-42 (14—18).

TELEFON ZAUFANIA — MILI­
CJA RADZI: 216-41 (czynny całą
dobę).

INFORMACJA KULTURALNA:

(Rynek Gl. 27 pok. 144), teL 244-02
(11-18).

RADIO

PROGRAM I
na fali 1322 m

DZIENNIKI: 6.00, 7.00, 8.00,
9.00, 10.00, 12.05, 15.00, 16.00,
19.00, 20.00, 21.00, 22.00. 23.00.

13.00 Śpiewa Zesp. „Bonnie M”.
13.15 Kluby rolników — rolnikom.

PROGRAM IV
* Krakowa na UKF 68,75 MHg

DZIENNIKI: 8.00, 9.00, 10.00,
12.00, 16.00. 16.40.

6.10 Dla nauczycieli — „Przed
pierwszym dzwonkiem”. 6.30 Zesp.
Instr. J. Mikuły. 6.45 Pogoda (Kr).
6.46 Co słychać (Kr). 6 .38 Omów,
pr. dnia (Kr). 7.00 Nieporadnik
językowy — vi opr. N. Kaźmier-
czaka (Kr). 7.10 Muz. dzień dobry
(Kr). 7 .19 Radio-rekl. (Kr). v.2»
Aud. lit. (Kr). 7 .39 Pogoda (Kr).
7.40 W lud. rytmach. 8 .10 Nie tyl­
ko dla słuchaczy w mundurach.
11.00 Dla kl. II lic. (jęz. polski)
„Był sobie Kmicic” — aud. E . Gó­
ral. 11.30 F. Flotow — kompozy­
tor „Marty”. 12 .05 Na dawną nu­
tę — aud. w opr. P. Płatka (Kr).
12.25 Muz. porachunki — Dean
Martin — Daniel (Kr). 12 .45 Nau­
ka 1 społeczeństwo — aud. w opr.
C. Słupka (Kr). 13.00 Czy znasz

swoje prawo? 13.15 Z rad. fono­
teki muz. 13.50 Dla szk. śred. (che­
mia) „Biosynteza” — aud. M . Ju-

rowsklej-Wernerowej. 14.20 Omów,
pr. llterac. 14 .25 „Ostoja” — rep.
J. Rybczyńskiego. 14.55 „w taj­
nych drukarniach Warszawy” —

fr. książki M. Wojewódzkiego.
15.15 Metr książek w każdym do­
mu. 15.30 Matysiakowie. 16.03 J. S.
Bach — Konc. włoski F-dur. 16.20
Wszechnica rodzinna. 16.50 Naj­
nowsze nagr. Zesp. Ork. 1 Chóru
PR1TVwKrakowie—aud.w

opr. J . Bresticzkera (Kr). 17.10
Nasz punkt widzenia — w opr. T .

Kasperkiewicz (Kr). 17.25 Zmienne

rytmy (Kr). 17.40 Wyd. Lit. pro­
ponuje — aud. w opr. K . Szlagi
(Kr). 18.00 Spotkanie z Zesp.
„Krzak” — aud. przyg. przez B.

Leszczyńską-Cyganik (Kr). 18.24'

Pogoda (Kr). 18.25 Rozmowy o

sprawach rolnictwa — aud. A,
Zalewskiego. 18.40 Spotkanie z

historią — „Epitafium dla stu

tysięcy” — aud. M. Raslńskiej.
19.00 Rad.-Telew. Szk. Sred. dla
Pracujących - Jęz. polski. 19.13
30 lek. jęz. angiels. 19.30 Dni Mu­
zyki K. Szymanowskiego. 21.00 Jo­
seph Haydn — 86 symf. D-dur.
21.30 — Echa festiwalu muz. org.
22.15 Nauka i świat współcz. 22 .35
„Twarze jazzu" - aud. H. Ko­
wala.

Za zmiany wprowadzone w e-

statnlej chwili w repertuarze tea­
trów, kin, radia I TV - Redakcja
nie bierzs odpowiedzialności.
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